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Entuzjastyczne powitania presydtnUi Światowej 
Organizacji Sjoiustycznej przez łydostwo Krakowa.

Kraków, 30 Ustopada
W czoraj w  południc przejeżdżał przez Kra- 

* ó w  prezydent Światowej Organizacji S joni- 
stycznej, prof. Chadtn W eizmann, udając sic 
z  podróży propagandowej po Niemc zech do 
Rumun ji.

Celem  powitania dfDgiego przywódcy zebra 
l i  się na peronie dworca głównego kierownicy 
mchu sjonistycznego naszego miasta oray. im 
m y puLheznośoi żydowskiej. Jako członek A. 
C. Organizacji Sjcnistycznej w  Londynie przy 
był adw. Dr. W ahrhaftig, dalej przybyli: człon 
kowie Egzekutywy Organizacji Sjonlstycznej za | 
ehodniej Małopolską i Śląska z  prezesem Drem j 
Feldblumem, im ieniem Centrali Ke.en  Kaje- i 
met Dr. H>ilfstein, Imieniem Centrali Keren j 
Hajł&sod adw. D i Spicgcl, iinienieia Centrdii ; 
,,Tarbuthu“  w  Polsct i Komitetu okręgowego 
w Krakow ie prof. Di Blattberg, im ieniem O r­
ganizacji „M izrachi“  pp. A lter i Markus, inne 
niem „Hitachdutu“ Dr. Menasche i Margulieś, 
prezydjum komitetu lokalnego Org. Sjonskiej 
w  osobach dyr. Pinelesa, Dra Herschdórfera 
i dyr. Hollaendera, prezydjum i w ydzia ł Orga 
nizacji Kobiet Żydowskich z p. Drową SCtss- 
kindowę, członkowie Rady Centralnej i Kom l 
tetu lokalnego, prezydja Przedświtu, Gordo 
njL Kadim y, Emuny, Bnej-Sjon, Merkazu, 
związKu m łodzieży rewizjonistycznej , prezes 
Żyd. Tow . Gimnastycznego dyr, Hochwal.1, 
oraz członkowie redakcji „Nowego Dzienni - 
ka“ .

W  chwili, gdy pociąg pospieszny, w iozący 
piez. W eizmann i. w jechał na peron i prez, 
We&miann ukazał się w  drzwiach wagonu sy 
pialnego, rozległy się długotrwałe niem ilkną­
ce okrzyki na Jego cześć. Prez. W aizmann w y  
siadł z  wagonu i przyw itał się z  członkami 
Egzekutywy Organizacji Sjońskjej zach. Ma 
lopolski i  przedstawicielami ns.ytucji i  sto 
w trzyszeń, poczem prezes Egzekutywy Dr 
Feldblum wygłosił nrzemóv*ienjfe powitalne, 
wyrażając ladość z  powodu możności przyWi 
tania prez. Weizm-mna, a zarazen żal, że po­
byt zasłużonego przywódcy wśród żydostwa 
k i akowskiego jest tylko kilkunastuminutowy. 
Prez. W eizmann dziękując za serdeczne powi 
tanie oświadczył, że obowiązki partyjne nie 
pozwalają mu obecnie zatrzymać się w  P o l­
sce, a zarazem zapewnił, że zam ierz^ w  lec je 
przyszłego roku odwiedzić szereg większych

P. Prezydent W eizm ann w  czasie postoju 
pociągu w  Krakow ie udzielił redaktorowi na 
azego pisma łask. odpowiedzi na następujące* 
pytania o aktualnych zagadr/eniach sjoiK itycz 
nych i działalności kierownictwa Organizacji: 

—  Panie prezydencie, czy mógtoyin {*os lć

m la ji w Polsce, przyczem oczywiście zatrzy­
ma się również w Krakowie; prez. W eizmann 
{informował się żyw o o pracę sjonistyczną w  
naszej dzielnicy, oraz o stan zarowia posła 
Dra Thonu, wyrażając radość z  powodu jego 
rekonwalescencji. Dr. Feldblum zapewnił do 
stojnego przywódcę, że żydostwo zach. M ało­
polski dołoży wszelkich starań, celem spełoie 
nia swych obowiązków wobeć Kcren Hajessod 
.i wykazania się podczas spodziewanego poby- 
ru piez. W eizm anna w  KraLowie zadawalają 
cemi rezultatami pracy. Kończąc swe przemó-

Prez. Cli. Weizraann

wienie Dr Feiablum wzniósł okrzyk na cześć 
prez. Weizmunnu, powtórzony z  zapałem 
przez zebranych, którzy zaintonowali „H ati- 
kwę“ . Pp. Drowa Susskindowa i  Drowa SŁ1- 
bersteiuowa wręczyły prez. W eizm annowi bu- 
k :,.ty kwiatów.

Po chw ili rozmowy prez. WetUmann powró 
« ił do wagonu i przez otwarte okno rozmawiał 
żyw o z  przywódcami sjonistycznymi, oraz 
udzielał wywiadu redaktorowi naszego pisma.

Odjeżdżającego po 20-m inutowym pobycie 
przywódcę żegnały entuzjastyczne okrzyki „H e 
dat“ i „Jechi", oraz śpiew „H aBkw y".

o k 'lka słów autentycznego niejako konieutu- 
rza do ostatnich enuncjacyj pana prezydenta, 
wypowiedzianych Podczas obecnej podróży 
propagandowej i znanych z ogłoszeń w  pra­
sie?

— Mogę w jednem słowie określić sytuację:

Wspomnienia i refleksje 
posła Dra Thona

rozpoczynam y drukować w numera* 
iik trx o J s jq rm .

—  &— *

D ruk  u p o w la d z la iM j p o « r i« ś d
a. aaenow a P. i

„DZIEJE KANT0NISTY"
rozpoczynam y w  niedzielę J. 4  grudnia b.r.

W a ż n e  J I  i P T ,  A p t e k a r z y ,  W c  t e r y n a r z y  

W o js k o w o ś c i i  F a b r y k  P a u t d o  o b a w ia .

Zawiadamiamy uiniejszeui, i i  utrzymujemy Ba 
smac .ic wszelki,, prodnkta naftowe 1 wena W KHH 
liny K lą a n is k la ,  a to wazeliny aptekarskie 
czyste chemiczne, -żółte i Kromo „a  w 1 a a l 
jakoteż iaszankacb ia 'ępn!< wazeUoy teeanieaae 
natmalue Io  oraz wazeliny retaiynaiyine. ROwnleS 
benzynę specjalną aptekarską Jekoteż smary ■■■*« 
i zielone b o iw a p to n n c .
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Jcsttm wcale zadowolony!
—  Czy także i  z rezultatów obecnej podrńżyY
—  Owszem! W szędzie w Niemczech aapoilm 

łem na doskonały nastrój. Oftmn ns na cUk 
palestyńskie stale się wzmaga.

—  A  w  Palestynie?
—  Położenie poprawua «  również Depre­

sja ustępu je miejscu p-ezueiu ufności i pewne
ści s: ibie.

- -  bezrobocie?
—  N ie można naturalnie określić, kiedy ani 

knie całkowicie, ale skonstatować uoleży a 
przyjemnością, że w  znacznej mV<xe już ustą 
ptfo i  sa pewue po temu widoki, że zm a le j- 
szać się będzie w dalszym ciągu. W  Jerozoli­
mie, H a jfie  i A fule niema już dziś wogóle acz 
robotnych, tylko niestety w  Tel A w iw ie  muaó 
Egzekutywa kosztuu tysięcy funtów utrżymy 
wad jeszcze znaczną jak na nasze stosunki ar­
ia  ję  bezrobotnych.

—  Rutenberg?
—  Prace elektryfikacyjne Rulenberga już, 

jak wiadomo, się rozpoczęły i zatrudniają p* 
wną jiość bezrobotnych, a w przyszłości będą 
naturalnie zatrudniały jeszcze znacznie w ifr 
cej.

— A rząd? Czy uchwały kongresu doszły 
gdzie trzeba?

—  Owszem — uśmiecha się ptezydeut W «* »

Co prez. Weizmann powiedział redaktorowi
>tNowexo Dziennika"?
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nann — £ w  tej mierze widoczna jest pewna 
poprawa. Rząd palestyński wykazuje ostatnio 
większą aktywność w  naszej sprawie. W krótce 
mają być podjęte prace publiczne, przy któ­
rych robotnicy żydowscy będą zatrudnieni w 
dużej liczbie. Okoliczność ta przyczyni się na 
turalnie w  znacznym stopniu do ulżenia bez­
robocia. Obawy w  kieiunku traktatu handlo­
wego z Syrją również chw ilowo nie są aktu­
alne.

—  Jak długo pan prezydent zabawi w  Ru- 
munjr?

—  17 grudnia wracam do Londynu, a w  po­
łow ie marca wyjeżdżam  znowu do Ameryki.

—  A  o nas, sjonistacli w  Polsce, zupełnie 
pan prezydent zapomina?

—  N ie rozporządzam swoją osobą. Mam dy 
rektywy i muszę do nich się stosować.

—  A le gdyby tylko na parę dni pan prezy­
dent zatrzymał się w Polsce...
• —  T o  jest niemożliwe. W  Polsce musiałbym 
zabawić kilka tygodni. Sądzę, że w  przysztym 
roku odwiedzę jednak sjonistów polskich.

—  A  inni członkowie Egzekutywy?
—  W szyscy przy pracy. Członkowie pni:'- 

fflytiskiej Egzekutywy są już wszyscy w kra­
ju. Dr. Rosenbluth bawił ostatnio na L o tw I’ 
i  Litwie. Sokolow wyjeżdża niebawem do O e  
ehusłowucji.

—  Kiedy, zdaniem pana prezydenta, wydo- 
oędzdemy się wkońcu z obecnej atmosfery kry 
zysu?

—  Sytuacja obecna, przy wszystkich ozna­
kach poprawy jest oczywiście rzeczą nieprzy­
jemną. Należy jdnak pamiętać, że zbieramv i 
przygotowujem y wszystkie siły do nowej oten 
żyw y. Pierwszą przesłanką w  tym kierunku

jest. pełne pokrycie tegu minimalnego budżetu, 
który uchwalił ostatni kongres. To jest cord i- 
tio sine qua non wszelkiej możliwości pójścia 
naprzód. Pozatem musimy stworzyć fundusze 
do zakupna świeżych kompleksów grunto 
wych. Jest rzeczą konieczną, abyśmy wszyscy 
zdawali sobie z tego sprawę, że dzisiejszy o- 
kres jest tylko przejściowy i że koniecznem 
jest przygołować się do nowych wielkich 
przedsięwzięć. Ja jestem, jak pan widzi, przy 
pracy, inni członkowie Egzekutywy również, 
a wszyscy inni nasi towarzysze i sympatycy 
muszą ze wszystkich swoich sił pomagać i 
współpracować. Jak u was w  Polsce?

—  OstairJo popraw ił się nastrój bardzo zna 
cznie,- ale teraz idą wybory, które niestety zno 
wu zaabsorbują w iele sił i przeszkodzą w  pra 
cy czysto sjonistycznej.

—  W iecznie macie jakieś wybory... —  uśngrc 
cha się prez. W eizmann.

...O sobie dodaje jeszcze prezydent W eiz- 
mann, że jest ogromnie przepracowany’ -■ znu­
żony. W  Niemczech odwiedził w  ciągu 12 Tni 
dziewięć miast; wszędzie przyjęcia i przemó­
w ienia; nadto konferencje polityczne Ud., itd. 
Małżonka prezydenta Weizmanna p. W eia  
Weizmann, zasłużona przewodnicząca Świato 
w ej Organizacji Kobiet Sjonistycznych, w y je ­
chała z Niemiec wprost do Londynu, tak. że 
podróż do Rumtihji odbywa prez. W eizmann 
tylko w  towarzystwie sekretarza dra Alfreda 
Bergera.

Wkońcu pyta jeszcze prez. Weizmann o po­
sła Thona i prosi, aby zarówno posłowi Tho- 
uowi, jak i wszystkim towarzyszom oddać je­
go serdeczne pozdrowienie.

(Telefonem od naszego korespondenta)

Lw ów . 29. 11. (O ) Na dworcu już od godziny 
5 popoŁ zaczęły się gromadzić tysiączne rze- 
*Te łudzi. O godz. 6 dworzec głów ny we Lw o­
w ie został zamknięty ze wszystkich stron 
przez po.icję. Na dworcu znajdowało się około 
6.000 ludzi. Policja utrzjTnywała porządek w  
•Posób w zorow y. Pociąg zajechał na dworzec 
o godz. 6.45. Na dworcu powitali Weizmanna 
prezes Egzekutywy- dr. Reich, prezes kahału 
Prot. AHerhand, rabbi lwowski i przedstawicie 
te wszystis eh orgairizacyj sjonłstyczaycb, oraz 
tysiączne rzesze ludzi.

Dr. Reiwh powitał krótko Weizmanna i wpro 
w adził go do sali recepcyjnej na dwoi-cu. Tu­
ta! chór gimnazjum hebrajskiego odśpiewał 
hymn „Techezakma11, następnie powitał go- 
Ic ia  prezes Kahału. Córeczka dra Reicha wrę­
czy ła  mu kwiaty.
. Dr. Wećzmann odpowiedział krótko, że jest 
wzruszony przyjęciem, jakiego doznał po dro­
dze a szczególnie we Lw ow ie.

Dr. Reich w  odpowiedzi zaznaczył, że lud­

ność żydowska Małopolski, która przygotowu­
je mu takie przyjęcie uważa je nie za frazes, 
lecz będzie gorliwie pracowała dla Palestyny 
Prez. Weizmann o ile przybędzie kiedy do Pol 
ski, przekona się o tem.

O godzinie 7.35 pociąg, w iozący profesora 
Weizmanna rusza w  dalszą drogę, ku granicy 
rumuńskiej.

W Przemy ilu
Przemyśl. 29. 11. (O ) Liczne rzesze ludności 

żydowskiej oblegały jeszcze na kilka godzin 
przed przyjazdem pociągu dworzec. Policja 
musiała interweniować celoin utrzymania po­
rządku. O godz. 5 nadjechał pociąg. Szomrzy 
w raz z policją utrzymywali porządek. Dra 
Weizmanna powitał przedstawiciel miejscowej 
organizacji. Weizmann krótko odpowiedział po 
hebrajska i podziękował za przyjęcie. Pociąg 
zatrzymał się specjalnie cztery minuty dłużej 
na dworcu.

„Agudi “ zgłosiła w swoim czasie go lowość
przystąpienia do bloku mniejszości

■Telefonem od naszego korespondenta)

W arszawa, 29 11. Sdn. W  związku z oświad 
ezeniem pos. Kirschbrauna, które ukazało się 
y  prasie warszawsk-ej, jakoby Aguda nigdy 
n ie wyrażała gotowości wstąpienia do bloku 
JOftiejszości narodowych, oświadcza dziś w  p* 
Janach członek klubu niemieckiego pos. Kro-

njg, że pos. Kirschbraun zwrócił się do niego 
w  swoim czasie z propozycją przystąpień a do 
bloku. Pos. Kron ig oświadczył wówczas, iz 
jest to sprawa wewnętrzno-żydowska. do któ 
rej klub niemiecki nie może snę mieszać.

Obawy prawicowego organu o oblicze
przyszłego sejmu

(Tele fonem  od naszego korespondenta)

W arszawa, 29 l lś  Sin. Dzisiejsza „ABC“ za 
nueszcza artykuł na temat prac przyszłego S.-j 
mu. ,.ABC“  zwraca uwagę na a;:, i 25 konsty­
tucji, który pozwala drugiemu z rzędu Sejmu

w i dokonać ręjyizji postanowień konstytucji 
większością 3/5 przy obecności połowy ustawo 
wej liczby posłów. Gdyby w  przyszłym  Jejm ie 
— pisze ..►ABC* do utworzeniu jakiejś większo

ści liberajno-socjalistycznej doszłu, to  krm&f 
tucja mogłaby być zmieniona W t«® sposób 
że re lig ja  katolicka mogłaby stracić inczeln* 
stanowisko w państwie i zo-iałby przeprowa­
dzony rozdział kościoła od państwa, śluby e j  
w ilnr itd.

Gdyby w  Sejmie — pisze dalej ,.AB.C.“  —  
uzyskali większość zwolennicy państwa nart* 
dowośctowego. również ustrój państwa byłby, 
zmieniony do gruntu. Obok sejmu warszawskie 
go zasiaaałby prawdopodobnie sejm w e  WH 
nie, Lw ow ie a liczba ministerstw i*>większyta 
by się o ministerstwo ala spraw ukraińskich,; 
białoruskich, a może i żydow sk ie* Języki 
mniejszości uzyskałyby prawo języka urzędom 
w ego w  administracji. Przed tymi wszystkie- 
mi możliwościami przestrzega A.B.C. w ybor­
ców. radząc im oczyw iście przeszkodzić zwv 
cięstwu żyw io łów  liberalno-socjalistycznych.

Konsumpc a alkoholu dopisała 
znakom.cie

(Telefonem od naszego norer-poDdenta)

Warszawa. 29. 11. Sin. Do dnia 1 bm. dyre­
kcja monopolu spirytusowego wpłaciła do kas 
skarbowych 179 milionów zł. czystego zysku, 
tj. właśnie taką sumę. jaką przewidywano za 
cały rok. Ponieważ jednak ostatnie miesiące 
roku wykazuja zazwyczaj największą konsum- 
cję spirytusu, wobec tego za listopad i gru­
dzień wpłynie jeszcze conajmniej 60 milionów 
zł. W  tym samym stosunku wzrosły także do-' 
chody akcyzowe samorządów.

Nagły skrn psezesa budapesz­
teńskiej yn ny żydowskiej

Budapeszt, 29 11. P A T . Prezes budapeszteó 
skiej izraelickiej gm iny wyznaniowej dr. A l. 
Lederer, który dziś popołudniu został przyję­
ty przez ministra ośw aty celem omówienia 
z nim sprawy numerus clausus zmatł nagle o 
gudzinie 5 popołudniu przy opuszczaniu swe­
go mieszkania. Zm arły liczył 70 lal żyda .

m m
HM* ar firmy LEKANN
po kilkum iesięcznym  brał-u znowu do nabycia 

w handlach delikatesów 
Hurtowna sprzeda,* przez Reprezentacją:

IGNACY S P U U , k raków , Poselska 22. ToL  1118

Wyjazd delegacji polskiej 
do Genewy

(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 29 11. Sin. M in:ster Zaleski w y 
jeżdżą jutro do Genewy. Ministrowi będą to-' 
warzyszyć: Naczelnicy wydziałów  pp. TarnoW 
ski i Hołówko, radca Arciszewski i  radca 
Szumlakowski.

Katastrofa kolejowa pod Pre- 
szowem

Ołomuniec, 29 11 PA T . W  niedzielę rano na 
zwrotnicy w jazdow ej ze siacjii Oweschilz w po 
bliżu Preszawa nastąpiło zderzenie się dwóch 
pociągów towarowych, z których , jeden wnłzl \ 
do Polski ładunek bydła. W  czasie katastrofy 
zginął na miejscu jeden z konduktorów jeden 
z bamulczych został ciężko ranny, a jeden z 
konwojujących transport żołnierzy Czechosło­
wacji doznał złamania ręki. 17 wagonów pol­
skiego pociągu zostało memal zupełnie zdru­
zgotanych. W śród ogłuszającego ryku. bydło 
wybiegło z wagonów w pole tak, że musiano 
je  potem powtórnie wpędzać do wagonów. —  
W iele sztuk, zwłaszcza nierogacizny zostało 
ranionych, na skutek czego musiano zabić na 
miejscu 60 świń.
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'jkącja mordercy. Po  kim sa-upiie a zdarzeniu 
oojąt w ładzę generał Si-korsk-i, który-ziihAts: 
ffiządzić, jako parlamenu-i zysia, począł pobrzę­
k iw ać szahsjk:?, ma się rozumieć, pierwszych za 
czepił Żydów, wymawiając im, że żądają przy 
w iłejów  a O obowiązkach swych zapominała. 
Za 00 też otrzymał porządną odprawę od ów- 
czsnego pre?esa Koła Żydowskiego, posła U rn  
Fhona. P o  tym pierwszym nieszczęśliwym 
•kroku zapomniał i o swych obowiązkach /ze- 
kom y .-przyjaciel- Sulejówka i chciał odegrać 
rolę MaissoJiniego, szukając kombatantów 
w iród  ęiijeito-Piasia. Ale i tu sobie palce popa 
i,zył, no i poszedł mi w łaściwe stanowisko do 
Lw ow a. W  pierwszym okresie sejmu padł też 
ofiarą choroby wódz reakcji polskiej, iwórca 
dzisiejszej konstytucji ks. Lutosławski: Zniknął 
również z widowni ów  rzekomy zbawca go­
spodarczy Państwa Polskiego* W ładysław  
Grabski. Maniak, który -stw orzyw szy sobie 
upiór samowystarczalności, przyzw yczaił swo 
jeani teoriami społeczeństwo do małej konsum 
cji, jak ów  woźnica, który cieszył sie, że koń 
jego. coraz lnnie-j potrzebuje obroku, aż bieda­
czysko zanim -się całkiem odzwyczaiło od je­
dzenia, zdechło tymczasem. Jedyną —  z nasze 
go, żydowskiego stanowiska —  świetlaną 
chwilą, w  tom calem pięcioleciu była owa ugo 
da- .polsko-żydowską, na k tórą . można się pa- 
iti&ś z jakiegokolwiek, punktu .widzenia, ą jad. 
iwk największy jej przeciwnik musi z  całą bęz 
stronnością przyznać, że stała się or>a podwal' 
<ną do osłabienia tarć między społeczeństwo 
polskiem a żydowskiem w  kraju, że jej twórcy 
posłowie Dr. Thon i Dr. Reich zapisali się pic 
knern nazwiskiem w  Iii-sfojJi Żydów  w  Polsce. 
Pozatem miało się uczucie, żc ż y c y  gospodar­
cze i polityczne w  Polsc- chyl; sic k.i zupełne­
mu upadkowi i zrozumiano, że trzeci gabinei 
W itośa w  spółce 7. Chjeiią chce zadać cicś o- 
statecz-ny dc-uiokracji w Polsce, Ale właśnie 
w  tej chwili obudziło się potężnym akordem 
sumienie tego męża, który słusznie wobec, 

świata- całego- -uchodzi za głównego wskrzesi 
c iek  nowej Polski - -  Marszałka Piłsudskie­
go —  i nastąpił przewrót majowy.

B y ł to punkt 'zwrotny i decydujący o losach 
Państwa. Spodziewano się znacznie więcej, ale 
tw órcy przewrotu oświadczyli: dotąd a nie da 
lei.

1 tak zbliżaliśmy się powoli ku końcowi ka- 
detłCji sejmowej. Z ta też chwilą zaczęło koiło 
wać w  -stronnjctwach politycznych, a napięcie 
■wzrasta w  miarę, gdy nadchodzi dzień ostate­
czny. ■

W  tym w irze walk papierowych, w których 
się mało kogo oszczędza, pierwsza, ale porząd 
na porcja dostała się Żydom, jak zw ykle bez­
pańskim. Asumpt do tej nagonki dała myśl 
stworzenia bloku mniejszości narodowych. 
Można, być zwolennikiem albo też .zagorzałym 
przeciwnikiem tej myśli, jednak musi ona ini 
mer wszystko zawierać w sobie w iele słuszne­
go, skoro blok ten z roku 1922 posłużył za 
przykład Polakom, zamieszkałym w Pm siech 
lub na L itw ie w ostatnich czasach. Można so­
bie wreszche wytłumaczyć, jeśli się już konie­
cznie chce, że Polacy w państwie -ozpoczęli 
alarm na wieść o realizacji bloku. A le gorsze 
t0 —  i tego niezawodnie politycy polscy prze­
ciwni blokotęi, nie życzyli sobie —  że znale­
źli pomocników wśród żydowskich mechesów. 
politycznych. Zdaje się im, a może i są prze­
konani ci ostatni, że znowu dla nich nadeszła 
chwila w yjścia  ze swych kretowisk na światło 
dzienne i ogłosili się też w odezwie swej za je 
dyoych patrjotów a wszystkich Innych Żydów 
t. j. 99.99 ' pól proc. żyjących w Polsce za 
zdrajców Państwa. Gdybyśmy nie znal; łych
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panów, którzy -podpisali ową delalorską ode­
zw ę mógłby ktoś przypuszczać, że Polsce gro 
zi niebezpieczeństwo jedynie ze strony Ż y ­
dów. 1 lo w czasie; kiedy każdy byl głęboko 
przekonany; że laki Dr Loćwcnstcjn dokonał 
już pełnej ekspiacji wobec narodu polskiego 
za Itydzynę .usuwając się ze życia polityczne­
go, a wobec- Żydów za niewinnie przelaną 
krew żydowsku -w Drohobyczu w «. 1911, po­
dejmując się obrony Sleigera i że owi Slein- 
hpusowic el lu lli ijuaulL którzy tyle chyba 
ma ją wspólnego ze żydoslwent, - że jeszcze nic 
m ieli odwagi jm jść w ślady swych dzieci i 
wnuków, tj. wyehrzcłć się, zasnęli już snem 
wiecznym. A  tymczasem znowu podnoszą gło 
w y  ci ostatni liiokfcanie - najsromolnicjszej 
hańby w h islorji '.narodu żydowskiego t|. asy mi 
łacji, ow i' „rycerze-* sw ych• osobistyeh in te ro  
sów politycznych. i ekonomicznych, kosztem 
całego narodu żydowskiego.

A popleczników w swej -pracy znajdują w 
ilosiałocznej ilości, a głównie wśród swych- da 
wnyeh opiekunów, T-  Stańczyków krakow-- 
skieh. Któż starszego pokolenia nie pamięta 
owych osławionych rządów Ponińskk-h, Polo 
ekieli, Dobrzyńskich, Korytowskicli J innych 
iin podobnych z czasów, zaboru austriackiego? 
Czyż owe znane.w ybory galicyjskie pod rzą­
dami tych kacyków nie kompromitowały nie­
słusznie narodu polskiego przód całym św ia­
tem' cywilizowanym ? Cały naród się riimientj 
a oni bezkarnie spacerowali sobie po świecie. 
Oni, twórcy t. zW; nsęmityzmu, Aj. teorji zu­
pełnego obejścia sie bez Żydów, zrobili też z 
tyclj''ostatn im  najgorszych niewolników. W  
myśl swych zasad nie .dopuszczali, ludności >.v 
iławskiej d'ó żadnych produktywnych zawo 
dów, urzędy załllykali szczelnie przed inteli­
gencjo żydowską, a do uczelń nie dopuszczali 
na odpowiednie stanowiska nawet najzdoln-lęj 
szych Żydów, chyba mechesów. Każdy z nich 
m ią ł. swego mąjufeśnika, a jeślj lak; stawa? 
się niewygodnym, zawczasu drzwi mu zam y­
kali przed nosem. Oni, którzy za czasów za­
borczych odegrał: wobec Żydów rolę Murawie 
wa W ieszaliela pod względem politycznym  i 
ekonomicznych, nie zapominając naturalnie o 
usługach oddanych im przez swych obrzezań

cuw i  sami, oóe  utając gruntu p o d  nogami, 
złączyli się z nirnj w  chórze szkalowania na­
rodu żydowskiego w niepodległej Polsce.

W  Krakowie jesacec zupełna cisza. Ty lka  
w światku żydowskim krążą rozmaite plotki 
kawiarniane na temat „zbliżenia' ortodoksji 
do asym ilacji czy też naodwrót, w yjazdów  osób 
nićehasydzkicb do Bełza ’ tp. ł*ewną jest tylko 
kandydatura niestrudzonego orędownika w  
sprawie żydowskiej posła Dra Thona, która la 
ży bez we,dpienia na Unj5 iuteresów 1 bezwzglę 
dnej woli całej żydowskiej ludności nasaej 
dzielnicy. M-n.
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Sod marszałkowski nad postępowtuuMu pMta 
Kuriaiilc.ro wydal już wyrok, który Wczoraj ogło­
siliśmy Wyrok ten nie jest dla uikogo niecpO; 
dziaiikit. .Wszyscy wiedzielj, że poseł Korfanty 
1 ateiy do typu ..nowobogackich", wsmk „wiedtat 
sąsiedzi, jak kto siedzi“ . Znali przecież p. Kor* 
ront ego przed wojno jako zwykłego dzteDuhcar- 
skiego etmdópaciiołka...

To też nie o wyroku chcemy pasać, leac aa maat 
ginesJc motywów wyroku nasuwają się pewne rfc- 
tlcksjc. Oto wyrok w&pomina. żc- ' inne pisma po­
bierały i pobierają subwencje od rozmaitych ka- 
pitalislyoziiycli inslylucyj, W których „zasiadają 
i Polacy i Niemcy . Kapitał jest zresztą między­
narodowy. a solidarność kapitalistów jeet eńaoh* 
nie ■ sihiiejsżą od reklamowanej solidarności tror 
botniczcj. by tony więc iłil»rew jącą 'riaeeśą dowto- 
dzitć się. które pisnui pobierają subwencję 4 o t  
kogo. Może dowiedzielibyśmy się tą drogą, jak 
wyglądają oficyny tych pism, na których tw w t» 
cię widnieje napis; „Tylko dla Polski śy jw y ". 
Ludzie, którzy ciągle m-.wiitesiują swoją poi kość, 
raczej żyją z  Polski już dla Polski, ale tęgo umie­
ją krzyczeć, by zakrzyozeć opioję pubUtfbą.

Wyrok sądu nad Korfantym może być dla taj 
opinii drogowskazem tk> orjentacji tnote m d R  
snop jasnego świata! na zabagnione sUMUcki 00■- 
szego światka prasowego. Ale czy uomfamy się 
o tych szczegółach? Wazuk jeeteśmy praod wybo­
rami. a prawda mogłaby być teraz, wprost zabóf- 
czą. Na.ppwno ukryją jo pod koroem pm tfręyia—

M «ły  ta jla ton
-

VICTOR AUB1JRTIN. »

Mózg i serca
Piękna i iei iatolektąalista przedsięwzięli w yc ie ­

czkę automobilową -W góry z szybkością 80 kilo­
m etrów na godzinę. W ó z  pożerał szosę i z rykiem 
brał w szystkie zakręty; a na każdym zakręcie i-utc 
lektualista korzystał z okazji, by padać na pierś to 
wa-rzyszk!.
■ —  Pow iedz pan szoferowi, żeby jechał prędzej! 
— rozkazała piękność. Po chwili wskazówka szyh 
kości podniosła- się -dr, 10 110. 120 kiiiiinctrów.

Mak- do-uiki przy drodze krzyczały . z . przeraże­
nia, a wysok-e drzewa załam ywały ręce pad gło­
wami.

— Co się stanie, jeślj nastąp; zderzenie? — zapy 
tała piękność.

Intelektualista nstąiećżaic przylgnął do piersi 
swej towarzyszk i i odpowiedział:

—  Cc- sic stanie, gdyby nastąpiło zderzen ie? To 
bardzo proste. Szofer wyleś, jak z procy, : z w y ­
kłym kybem  rzeszy zc-staniB cudtm w alony. Co t!ę

zaś nas tyczy, to tttwarzyiuy 
masę. Ach, Beatrycze, czy mogę ci w tej 
cznej chwili wyznać, że iuż oddaiwna pragnę gorą­
co utworzyć i  tobą razem bezkształtną masę. Po- 
myśl tylko: pochowają nas w jedod trunale. A

— Nawet mi się nie śni! — zawołała piękność, •— . 
Te? pomysł!   ,

— Ależ tak — odparł iotełektoahsca -  la ó i  
by odróżnić .woją wątrobę od uwieś? Któż 
sobie trud ; wysortiijc tws? Do tego żaden 
dziś niema czasu.

Wniebowziętym wzrokiem pułrcal m  
świat.

— iaka lo  byłaby cudowna śmierć!- Trzyondąc
sję zu ręce stanęlibyśmy przed tronem Najwyższe- 

n- iin byłby nam łaska . ponieważ umielićmy 
frak, skończyć. W chaosie i miłości święte śmłefcł 
iiądź pochwalona i pozdrowiona!

..Krrrrkrrrssssr!" z.asyczał aatomobił t zatrzymał 
się na miejscu, wzniecając tumany kurzu. WOr s kg 
mienif.mi stał na zakręcie.

— Dzięki Bogn! Mogła być ładna historia —• tar* 
krą! :rup c-hlndy intelektualista, odsrając 
nj- pot a czoła,
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Dziś we środę 30 bm. jin mjeia w Kinie „SZTUKA"
Olbrzymie niebywało „rcy dzieło sztuki filmpweji 
Najwyższe uznania i pochwały znaucór i prasy 

całege światai

WIEŻA MIŁOŚCI (Ul Jan)
Praowspinialy dramat, peien tmysiowego czaru mi tle 

pt2«pychu i fascynnjąctj wystawy w 12 akt

gl. rdiSCłl' dajsiynnit lAi artyści kwinta. — Piękny, wytworny, 
obwały ■wodaleiel J O H N  B A R R Y M O H E  i ww le ta n te *

W l
zuchwały

enadych g%iae 
Sym fon ia  o l ł o k k  p in *n «  I ro ck o isy t  
C u r  k lasycznych  llnjl k o b iecych  I

Muzyko, śmiech, szalone igraszki, hnozne hieaiady, tańce i 1 i 
leiy najpiękniejszych kobiet, a wśród tych haohanalji epaUii\ 

seróe w ogniu mHońói.
U w a g a  I Wyłącznie dlatego obrusu, cel«in uniknięcia ścisku 
piz< u»:>i biletów *  kasie Kina od godz 11-1 praedpol
Przedstawienia beawaronkowo oddzielne o g. 6, 7 i 9"16 punki

Plotki, ploteczki i -  prawda o konflikcie
polsko-litewskim

ftoła o a u e j prasy kasacy jnej. —  F io lk i «  
Niemcy. —  Eom itet L ig i

Kraków, 30 listopada.
(K )  W  sp raw ę litewskiej jesteśmy niestety 

skazani na zagraniczne iródła. R ł~ó nasz o- 
iacza sjię mgłą tajemniczości, ale tylko w  sto­
sunku do opin ii wewnętrznej, natomiast pra­
sa zagraniczna przynosi wciąż nowe w iado­
mości, których autentyczności stwierdzić n‘ c 
możemy. T a  tajemniczość rządu jest conaj- 
npj«cj zbędną i niezrozumiałą, skoro się zwa­
ży , że pokojowe tendencje rządu, w  które nikt 
a  nas ńie  wątpi, podziela przeważna część lu- 
tłności. T y lk o  maleńka garstka goniącyeh za 
'sensacją bruków ców», z naszym milusińskim 
„Ktarjerkiem** na czele, wytwarza w  kraju tę 
atmosferę niepokoju. Jest to bardzo lekko- 
m yśl na gra, przeciwko czemu zdrowa opinja 
musi stanowczo zaprotestować. T o  meustanne 
pobrzękiwanie szabelką szkodzi tylko nasze­
m u stanowisku zagranicą, przyczyniając się 
ido usprawieuhwlieuia szerzonych przez L itw ę 
I  b trdzo możnego je j protektora tj. Rosję so­
w iecka poglosd o rzekomo agresywnych za- 
ibfiarach Polski wobec Kowna.
, W arto  niektóre ploteczki przytoczyć, by na- 
leżydje scharakteryzować metodę, jaką poJu- 
§ttje się Łtrtwa zagranicą. I tak lansają z  Ko­
wna wiadomość, że Piłsudski zamierza ogłosić 
ymtoTiomję W ilna, by W  ten sposób walkę l i­
tewskiego dyktatora z  ^mfigracją Utew iką uczy 
tóć  wewnętrzno polityczna sprawą L itw y  ,w 
której L iga  Narodów nie będzie mogła inter- 
Wenjować, ponieważ oznaczałoby to mTieśzante 
Ś f  do wewnętrznych' spraw L itw y. M ów i, d«i- 
ic j, że PRsudsk, zamierza saiu osobiście tę 

u^esjjodzganlę żakom unikom ać w  Genewie i  
t e  w  tym celu utworzył już w  Wdluie tajny 
rząd L itw y  kowieńskiej. A  nasza prasa 
sotwacyjna, zamiast wystąpić przeciwko tym 
alarmującym  pogłoskom, podchwytuje, je, o- 
{ww faćU jąr nfieLtworzone h®storje o tysiącach 
uzbrojonych emigrantów, które ra komo prze­
kroczyć \a&atj granicę litew tk ., chociaż v

autonomji dla Wilna. — „TŁm-*" ostrzegają 
Narodów dla tej sprawy.

W iln ie  o tem nic ńie wftedzą. Moglibyśmy Je­
szcze dużo innych przytoczyć plotek tak i  je ­
dn e j jak  i z drugiej strony, ale sądzimy, ze 
poYryższe chyba wystarczą, byśm y w yrob ili 
sohiie zdanie, juki gąszcz in tryg powstał koło 
bądźcobądź zupełnie jasnego problemu.

Że Polska nie ma powodu do ukrywania eze 
goś, że je j zam iary i intencje są zupełnie ja ­
sne i rzetelne, świadczy artykuł londyńskich 
„Tiines‘ów “ . Nawiasowo dodamy, że z tego 
artykułu dowiadujemy s ę, iż  rząd polski za­
w iadom ił Anglję o swej gotowości oddania ca 
le j sprawy Lidze Narodów, albowiem nasz 
P A T  przyniiósl tę wiadomość już po jej poja­
wieniu się w  „T im es". Byłoby rzeczą wska­
zaną. gdyby rząd polski informował polska 
opinję i nic stawiałby je j w położeniu, że mu­
si czerpać informacje via  Londyn. Paryż. B e r­
lin lub Moskwę. Pozostawmy te inkryminacje 
jednak na uboczu, bo bardziej interesujące jest 
stanowisko Anglji. „T im es" w ita ją  bardzo 
sympatycznie polską in icjatywę i zsm uają się 
poa adresem Niem iec z przestrogą, by  nie fa ­
woryzowały zbytnich uroszczeń L itw y  i  nie 
doprowauziłę przez to sytuację do ostateczno­
ści. Ten monit pod adresem Berlina jest bar­
dzo charakterystyczny, świadczy bowiem o 
tem, >e N iemcy nie zrezygnowały ostatecznie 
z roi; opiekuna Litw y. N iemcy śda w  danym 
wypadku ręka w  rękę z Rosją, której socjali­
styczny „Vorwaerts“  zupelińe słusznie zarzu ­
ca zupełnie niepotrzebne optekowazńe się fa ­
szystowską Litwą,

Najprawdopodobniej rozprószą się w  Gene­
w ie wszystkie te mgły, a nagromadzone plot­
k i ulotnią się. Należy orzypurzczać, że Laga 
Narodów wybCerze specjalny komitet do zała­
twienia całej tej sprawy. Komitet ten będzie 
miał zadań’e znacznie ułatwione, albowiem 
Polska wszebun siłami Dedzte mu Domagać 
w  pracy nad pokojowym  załatwieniem eałć- 
go, niestety w y ołbnymionego, konftktu.

W kalejdoskopie prasy
niech żyje Sejm! — Przed sesją R->dy Ligi Narodów. — Nacjonalizm należy za 

stąpić bnpcrjali unem. a republikę — mouarchją—

Za kilka dni 'ozpocznie się w  Genewie sesja 
Rady Ligi Narodów, oczekiwana w  Lol ten po 
litycznych z dużą niecierpliwością. Nic dziwne 
go, skoro na porządku dziennym znajdą się 
sprawy o pierwszorzędnej doniosłości. „Kurier 
Polska" pisze w  tej materii:

Zaostrzanie konfliktu polsko-litewskiego zwró 
cóło aa siebie powszechną uwagę, wykazując nie 
zWde, że cały problem norrrtólntao iksztaltowa 
rWa stosunków polsko-litewskich jest zagadnie­
niem, wcbodzącem w zakres tzw. wielkiej i naj 
większej portyki międzynarodowej. Poza jed­
nak sprawami polsko-litewskiemi, na powierz- 

■ chiti życia politycznego Europy ukazało się te­
raz właśnie •ęizereg zagadnień, Jomarających 
sic gwałtownie rozwiązania. Opatrzność czuwa 
;iad dziennikarzami i dba o to, aby nile!,i poco 
ieźJ&ić do Genewy,.

'Tym razem zgromadzonym \s Uoucwk pob­
ił nom i dziennikarzom wcale ciekawego mate­
riału dostarczą Bałkany. Śmierć rumuńskiego 
prezydenta ministrów, nowy układ aibańsko- 
wloski, stwarzający szerokie pole dla obaw w 
Paryżu, a będący odpowiedzią na traktat hzn- 
.ankfc-jago«owialłski — Wwarstb to stwarza

Każde pismo żegi>a po swojemu sejm, który 
"fconał wreszcie po długich a  ciężkich ciarpie- 
h e t  SłusoDc jednak zauważa N a p rzó d ":

Kańdą walkę przeoiw każdą próbę
■moieiszenia Jeęjo znacz aria uważać się musi za 
walkę przeciw demokracji. A czemżo iest walka 
z demokracją, jeżeli ule jawną, czy próbującą 
•ię ok skowm chęcią rządów samowładnych, 
,>jr w formie faszyzmu, czy w formie listka fl- 

gowe£0- uetootnoc.uctw wymwszooycń 1 maso­
wej na len podstawie produkcji dekretów? Ro 
la Sejmu pokrywającego swym autorytetem czy 
ny przeciw łe*nu autorytetowi nie może być 
przedmiotem śmiechu, czy politowania, którcmJ 
obdarzono ostatni Sejm. I dlatego wybory no­
wego Sejmu będą sic musiały odbyć pod ha- 
ęlem pi/ywrócenia przyszłemu Sc.imowi tej ro­
li, jaka rwu się z praw d o m ra c ji i z n^rnw nb<;- 
wiąziifjcych n;m ży.

Najlcpszcra pożegnaniem byłego Sejmu bę­
dzie iyczocle, aby przyszły okazał więcej siły 
w obronio tego porządku, którego on powinien 
być wyrazem, porządku wywodzącego się z 
dyce władztwa ludu w myśl " ‘ j-kala 2. naszej 
kooatjrtdcjfi

atmosferę bardzo napiętą i podnieconą, która z 
pewnością, nie pozostanie bez wpływu na obca 
dy genewskie.

W  ubiegłą niedzielę bawił w  Krakowie, jako 
gość „m łodzieży zachowawczej" Gest i taka 
m łodzież!) p. Stan. Mackiewicz, redaktor mo- 
narchistycznege „S łow a " wileńskiego. 2  „Cza 
su" dowiadujemy się, że d Mackiewicz w  
swok.i odczycie pt „Polska mocarstwem" 

zaczął od Wykazania konieczności nawiązania 
łączności z ideą da wręgo państwa polskiego. 

- 1 Ilustrował to przyŁładeoi Litwy koWfefisktek 
g lede wysznliuję. się szczątki tradycji dawnego 
państwa, my, Polacy w sagu 19-go wieku, by. 
KSmy z konieczności pionierami nacjonallzmii. 
Gbecnle sytuacja się zmieniła — prelegent jest 
zdania, że nacjonalizm należałoby zastąpić ideą 
Imperializmu. - Polska, jako państwo małe. Ist­
nieć nie może. Tak, jak dawniej naszą misją t i  
storyczną była obrona Europy przed nawatą 
turecką, tak misja odrodzonego państwa polskie 
go jest chronienie Europy przed bclszewizmem. 
Idea ta walki ideowej z tą niszczącą Świat kefl 
cepcją, jest — zdaniem p. Mackiewicza — osią 
polityki całego świata. Idea imperialistyczna 
jest problemem zmiany psyche) ogji narodu. Na 
ród — mówił prelegent —*- winien się tylko bać, 
aby te ambicje mocarstwowe n'e były za małe. 

Co do monarchizmu, to jest on, daniem p. 
Mackiewicza.

jedynem rozwiązaniem sprawy siinej i rowno 
cześnie stałej władzy wykonawcze). Myślenie 
polskie przed wojną było antypaństwowe, obe­
cnie winne on., wzmacniać państwo.

O .nomreniżmie nie warto dyskutować. Ru­
muński sześcioletni król Michał jest tak kapitał 
ną ilustracją dla tej ideologii, że tylko chyba 
w zględy „psychologiczne" ( ! )  —  o  których zre 
sztą wspomniał p. Mackiewicz —  i nogą być 
rozsirzygające, a... nie ool!!tyczne. Co się jed* 
nak tyczy  imperializmu, to środek ten, jako od 
trutka na nacjonalizm oznacza zaiste wypędża 
nie diabła —  belzebubem

Ob)
r u m  i— b m

KOMUNIKATY;
*— TARNÓW! Dziś we środę odbędzie się stara 

—cm iow. aram „Muza" żałobna akademia I to  
czci tL D. Nomberga (saia 3a fa  Btrura", godz 
8-ma wiercj, W  programie u l  in. dramat Nomberga 
„Rodzica" oraz przemówienie Uroczyste red. Dra 
M. Kanfera.

— STOWARZYSZENIE ŻYD. SlUCH. U. J. 
„OGNISKO" W  KRAKOWIE komun kuje. że bawi w 
Krakowie kol. Maks Rzodkłewicz, delegat „Try­
buny Akademickiej" w Warszawie, odgania Central 
nego Związku 2yd. Akad. Stow. Samopom-^rowyCU 
w  Polsce, celem pozyskiwania abonamentów 1 a  
kwitowania ogłeszeń. Łączymy na odpowiednie po­
parcie ze ^crony społeczeństwa żydowskiego akefi  ̂
mającej na celu utrzymanie i ugruntowanie byta te 
go jedynego pisma Zyd. Stow. SwoupumocowyctL

— HEATID-PRZYSZŁOŚĆ (Zleknut 17, L p, ef)u 
Dziś we Środę o ooJz 8 wlecz, odbędzie Mą kó& » 
samoksatałceoiowe.

— Z POLITECHNIKI LWOWSKIE!. P. Maks Kefi» 
rodem z Krakowa, otTZymał aa Wydz. Cbem. tytuł 
inżyniera,

— WYCIECZKA DO CHRZANOWA. W  sobotę,
dm. 3 grudnia br. urządza Sekcja Przemysłowa 2ydL 
Akad. Koła Miłośników Krajoznawstwa w Kaku* 
wie wycieczkę do Fabryki Lokomotyw w Cbrzaao 
wie. Uprzednie zgłoszenia przyjmuje sie na djrta. 
rze Koła we czwartek dnia 1 bm. w godz. 19—JQ 
w Coli. Novi, sali Nr. 5 oraz na dworcu kolejowym 
przed wyjazdem o godz. 6.25 rano.

— KURS NARCIARSKI W RABCE. Sekcja Tary
styczna Żyd. Akad. Koła Małośn. Krajoznawstwie 
w Krakowie urządza 2 kursy narciar-awa w Rabcw 
w czas.e od 18 rudnia do 27 gradiJa br. i od 31 
grudnia br do 6 stycznia 1928. Zgłoszenia przyjnft 
je się na dyżurach Koła do dnia 10 grudnia br. Z e  
względu na ograniczony czas uprasza się rebekom 
tów o możliwie najwcześniejsze zgłoszenia się.
- -- ■ rn - -  —T - j p .|_ŁJJJ^L4__.Jim '

KKPbIRTUAR K IN O TE A TR Ó W
BAGATELA i NOWOŚCI: „Zew morza". 
SZTUKA; „Wieża miłości" (Don Jium). 
PROMIEŃ: „Cesarskie manewry" komedjtHliw 

mat w roli gł Olga Czechowa , flary  UfAłfck t  
Junkermann.

UCIECHA: „Romans kajdanki Wschodu". 
WARSZAWA: „Szczapa w  niewoli rosyjskiej". 
CORSO: „Pościg wśród mgły" oraz „T ln im i 

śmierci".
WANDA: -Grzesntiee".



Przegląd gospodarczy
Doniosłe orzeczenie N. T. A. 

,w sprawie świadectw handlowych
Pew ien urząd skarbowy nałożył jWzyvJM* nu 

zupća ta prowadzenie przedsiębiorstwu nu pod* 
stkwie nienależytego świadectwu, ponieważ / pro 

"tolttuartijtoh ustaleń wynikało, że w dąjijfłii m klu - 
deie sprzedaży artykułów spożywczych su zairu- 
dlilrtii Oprote właściciela jeszcze żona i 2 synów
płatniku, \vomv. czego zakład winien bvł jioiia- 
;oafi patent I I  kategorii zamiast Ili-ć j. w  kctiLre- 
|t»ym WYpadiut Najwyższy Trybunał Admlnistm- 
1 yjhy orzekł, żo \vcłllug ta ry ły  przewidzianej w 
jUstawie o  podatku od obrotu zakłady, mające pu- 
deąty I I I  katcgorji. mogą zatrudniać oprócz win- 
ściflicla najwyżej jednego dorosłego najemnego
objekla handlowego. Skoro więc ilość itorosłych 

prftróWpikóW jest Większa, zaliczyć trzeba zakład 
do I I  kat. Ustawa zaś uznaje stosunek pokrewifń- 
»t*\« o  tyle, że pomija przy liczeniu tego doro- 
slep© członka rodziny, który właścicielu pr/ed- 
kębtorsiwa zastępuje, a zatem bierze w rachubę 
Witej »tkich innych.

Obniżenie podatku obrotowego 
o d  h u r t o w n ik A u f  f t i «  p r o w t d i ą c y t l i  

Kiiasi
\V mysi om/wiązujących przepisów hurtownicy 

prowadzący księgi handlowe plącą podatek od o- 
brotu w wysokości 1 proc. zamiast 2 t pół, wypła­
canych pr«te kupców, nieprowadząeych formal­
nych ksiąg.

Jednak dość często Ministerstwo zmniejszało 
wysokość podatku na indywidualne zgłoażehla po- 
s»i*gęlnyeh  firtn, które udawadninły w  jnkikol- 
wtokbądż sposób, że prowadzą hurtową spitedaż, 
choć książek nie prowadzą. Ustawa o podatku 
przemysłowym pniewlduje obniżenie podatku do 
l  pt-uc. nic Z tytułu prowadzenia ksiąg, a z tytułu 
hurtowego charakteru przedsiębiorstwa,'1'.! ten o- 
sUtrt może być różnie dowiedziony. Otóż, jak się 
dowiadujemy, Departament podatków i opłat slem 
płowych Mintst. Skarbu przygotowuje projekt od­
nośnego rozpOr/ądzeała, hu łhócy którego wszel­
ka udowodniona w ten lub inny sposób sprzedaż 
hurtowa opłacać będzie podatek obrotowy w \vy- 
sokośai 1 prac.

Postulaty agentów handlowych
2 :ricjntywy sekcj- agentów handlowych m ży 

sio w. kujcow  ńi J.ociz' odbył się tam ogólno- kra 
jo  Wy zjastd przedstawicieli handlowych. Na zjazd 
przybyli rej rozfcnlancl szeregu miast.

Ożywiona dyskusja rozwinęła się nad spraw •- 
zdaniem delegatów łódzkich o wynikach ińterweu 
ej i W uprawie zniesienia szeregu tttriuLiień i  o- 
gł anlćzeti stosowanych wobec ageniSW.

IntOrWtaicju u Władz wdniojła tylko udęśsiowo

skutek, jionit-waż obecnie poszczególne sprawy za ­
łatw iam - są prze/, min. skarbu tylko indywidual­
nie.

.tako najhardziej akluiltie i palma- po>Uil.il> 
w ysunięto Konieczność posiadania składów ktrny- 
gaacyjnycli dla wszystkich surowców, półfnbryk i 
i o w i fabrykatów w kraju nicwyrahianycłi, konie­
czność udzielenia zezwoleń na inkaso należności 
na rzecz firm zagranicznych, a WTOsżoie —  aaiiż- 
ku sluWki płfttatku obrotowego. W  dalszej dysku-; 
sji |>oru?zmio sprawę otrzymywania przez przed­
stawicieli handlowych równocześnie >. wykupie­
niem świadectwu przemysłowego półrocznego luh 
rocznego pnw.poHu zagranicznego za umiaruowa- 
nw opłatą.

W  wyniku ożyw ionej dyskusji przyjęło szereg 
reśnlucja. w- których uchwalono podjąć energicz­
ną nkeją w kierunku uchylenia krępujących cnie 
życic gospodarcze rozporządzeń Prowadzenie Ca­
łej akcji postanowiono powierzyć stowarzyszeń fu 
przedstawicieli handlowych w  W arszaw ie z, leni, 
•że o wszelkich swych poczynaniach zawiadamiać 
będzie poszczególne organizacje.

W sprawia umiany ustawy 
naftowej

.luk naJii donoszą, wskutek starań przedstawi­
ciel i zagl auicżiiycli firm mułowych posiadających 
interes W opanowaniu polskich terenów nafto­
wych możliwie najtańszym kosztom oraz pod 
wpływem niektórych jednostek, działających w  za 
mi arze wykorzystania systemu koncesyjnego dla 
swoich wyłącznie celów, — zamierza Minister­
stwo Przemysłu i Handlu już w  najbu/szym cza­
sie wprowadzić w dziedzinie ustawodawstwa na­
ftowego bardzo doniosłe zmiany, polegające na u- 
chyleniia dotychczasowej zasady przynależności bl 
tuminów i żyw ic ziemnycli, tj. ropy naftowej i gu­
zów do własności gruntu (tzw. zasady akcesji), a 
wprowadzające natomiast zasadę wolności górni­
czej, czyli tzw. regale. W edle odnośnych proje­
któw właściciele grantu mieliby utracić bez wszel­
kiej odpłaty i odszkodowania dotychczasowe pra­
wo własności niezaslrzcżonych Państwu minera­
łów żywicznych, znajdujących się w  podziemiu ich 
gruntów oraz połączone z tern prawdo dowo*incgo 
zawierania umów W zakresie pozbywania prawa 
wydobywania tych minerałów żywicznych, W  ich 
miejsce zaś wstąpiłoby jako wyłączny właściciel 
tych minerałów żywicznych Państwo, które mia­
łoby prawo bez względu na wolę i interes w ła­
ściciela powierzchni gruntu odda Wania poszuki­
wania i wydobywania minerałów żywicznych na 
odnośnych przestrzeniach w  drodze? koncesji do­
wolnym osobom łub firmom.

Projektowana ta zmiana motywowana jest rhę 
cią ożywieniu ruchu wiertniczego, jednakże czy 
chi ten Zostanie na tej drodze osiągnięty, jest rze-

STUFAIf aWFIG.

Dzień życia Lwa Tołstoja
(Przekład Leona Temp lera)

2)  (Ciąg dalbay)
Nareszcie sam Z aOhą w pracowni. Na nagich 

ścdahach Wlezą: kosa, glahie i topór, ha woskowa­
nej posnuzce Więcej pniaków, niż spfZętóW odpo­
czynku. Ciężkie krzesło przed nagim stołem, ceia, 
na Wpół mnhtóa, b&WpAł chłopska. Ubiegły dzień 
sóituWIł jeszcze na stole oapoły golowy artykuł 
„Myśli o  żyelU". Utyta Własne słowa. Łresli, zmie­
nia. ituWbi nafiOWó. Wciąż ZiioWu zatrzymuje Się 
szybkie, nadmiernie Wielkie dziecinne pismo. 
,,lbt>tein zbyt lekkomyślny, zbyt hieeitrpliWy. Jak­
ież  iuogę mówić o Bogu, jeśli ule zdaję sobie jesz­
cze całkióm jasno sprany żutego pojęcia, jeśli salb
jem oe  bie łflatti Ślałei podstawy, a myśli moje 
wahają się z dnŁa ii a dzień? Jakżeż mogę być ja­
sny i dla każdego zrozumiały skoro mówię o  Bo­
gd, © aieWypoWiedelńlilytn i © życiu, O Wiecznie
r.ieerozdtoiałem. To czego s'ę tu podejmuję, prze- 
wykUto fnoie siły Mój Boże, jakżeż pewny byłein 
pfzedtteiH, kiedy pisałem książki, przedstawiające 
iudŁkkn życie, tak. jak je BÓg iiam dał, a tue tuk, 
jak to ja Stary, chaotyczny, szukający człowiek go 
sofcie życzę, by się spełniło Nic jestem Więty, nie, 
nie jestem nim i nie powinienem n mczać mdzi. 
Jesierh tylko jedńyia ż tych, których Bóg obdarzył 
jasŁiejszemj oczami i lepszemi z-myslami, ni'/: ty­
siące Lnn"eh, a to po to, tym swial i i f P  widni,.!, 
a fflóźfc byłem bardziej prawdziwy i lopoży wtedy, 
kiedy słuayłetti tylko sztuce, króćą łaję teraz tak 
bezniyślhir?11

Zatrzymuje się, ogląda mimowolł za siebie, jak 
gdyby go  asa podsłuch waó mógł i  podpatrywać

jak to teraz z  tajemnej szuflady duby w u nowel, 
które poKiyjonm Lontynuuje nadal ęoficjalnie bo­
wiem w ydrw ił i poniżył sztukę, jako „rzece zby- 
teczną‘‘, jako ,.gixech“ ). Oto są potajemnie pisa­
ne, przed ludźmi ukrywane dzieła „tladżimurad , 
„Zgubiony kupon". Przerzuca je i czyta z  tiich k il­
ka stron. Oko zagrzewa się znowu. „Tak to do­
brze napisane1, odczuwa, „to dobrze!’- Bym jego 
świat opisywał, tylko po to powołał mnie Bóg, a 
nie po to bym zgadywał jego myśli. Jakżeż pię­
kną jest szttika, jakżeż czystą twórczość, jak peł­
ną udięlći myśl! Jakia szczęśliwy byłem wtedy, 
kiedy pisałem te karty, Mnie samemu spływały 
łzy, kiedy opisywałem ranek wióaehny W „Dniu 
weseinym". a jeszcze w nccy przyszła do mnie 
Zofia Andrc-jewna z  rozpalonemi oczami i uśui- 
snęła mnie; .nUsiała przerwać przepisywaniu 1 
DodżiąkoWać ml; byliśmy sZcżęsiiW,i pfzeż całą. 
noć, przeż Cale życie. A le  f»ie mogę obecnie w ró ­
cić jttż tam, nie wolno mi ludz! łudzić, muszę kro­
czy. ra2 Zaczętą drcigą, bo spóJzieWają się po liitiie 
pomocy w  Utrapieniach, duszy. N ie Wolno hii przy* 
ofanąć, dlkl n.óje policzone1-, wzdycha 1 Wsuwa na 
powrót Ukochane karty do skrytki W aZUfladzie. 
Jak wyrobnik pióra, nićnty, gniewnie piszp dalej 
swe Irakiaty, d o lo  Jego ziuarśZczone, brod ł na­
chylona tak bartUu, że białe włosy przesuwają się 
czasami szeleszczą,* po papierze.

Nareszcie południe! Dość pracy na dzisiaj! O d­
kłada pióro: zrywa się i zbiega rącze Uli, inałcmi 
krokami po schodach, Tam trZyma już W pogoto­
wiu parobek ulubionego wiefżćhoWćd, Delirę. Sus 
w siodło i oto wyprężyła się już ZgarblOria przy 
pisaniu postać; wydaje się wyższy, silniejszy, 
młodszy, żyWszy, gdy tak siedząc prości utko, lek­
ko i  sWobódnit, jak Kćżhk, ńa wąsko kopytnym 
knatu pędżł Ku UtmWi. Bkłu b r«d « fołujo t 1 5 f" ‘ >

l lllll l ll l ll l ll l il l ll l ll l
P lA lę g n ś w u ie  skóry w zfm ie .

Skoro w zimne rini skóra na twa­
rzy i  i\-kadi dtrojiowaciejc i ból 
spt^uda nawet, należy naotetać. 
J .j- l i t  e miejsca kre.pr-m Niecą, 
kiiny leczy i goi sKóre, „ m ik  
rtęn t!r"ja i  ł. p. Nietna nic lep­
szego lUttł

Kram Nivea.
i*

iiiiiiiiiiif iiiiiiiiiiiii
« za wąipiiwą. Natomiast p c w m  jc ii,  ż.c byłoby, 
lo  i ówuoZnactŁue z w y w la s ze z cj i icn i właścicieli 
grantów naftowych z praw nabylych, ]ji /.odstawia 
jącycli podobno wartość 25 iniljarddw złotyhih. 
/rozumiałem jest, że przeciwko tomu jnojektowt1 
wszczęły zainteresowane sfery akcję. prołftMhtCg)* 
na.

0  ożywienie ruchu wiertniczego
W ostatnich lalach dało się z uw użyć zsuońąjHMI 

nio produkcji w  Polsce, ropy mrftowej, s po w y to  
waaiy zaniechaniem wiererń poszukiwaiwuzjch II 
brakiem kapitału.

W  oclu ożywienia ruchu wicrlniczego pizyttobi 
rząd obe< aie rozjwrządzeniein Proz. PzeceypoaptH 
litej z  17. listopada br saeieg ulg podatkow./Bh, o! 
mianowicie;

1) zwolnienie kapitałów inwestowanych w  wier! 
ccuia poszukiwawcze od wszelWbh bezposreditkh 
jx»datków p-iństwowydi,

2) zwolnienie przychodów z produkcji ropy I  
gazu, uzyskanej z otworu wiertuiaEegó potHfcn- 
WaWczego. od wszelkich podatków państUówyiehi
1 sałucu z/dowycli,

3) zwolnienie jxdovvy tej { rodukeji ropy od za­
kazu wywozu.

W szystkie powyższe ulgi obow iązywać będą 
przez 10 lat od wejścia w  żyoie tilre^jszego rospo- 
izącUtiiia tj. od 24 listopad , 1927.

Powyższe ulgi mogą być również na prośbę 
teresowa nydł rozciągnięto na wiercenia już 
[>oezęte a nie ukończone jeszcze.

W  ciągu dwócb łat wolne będą od upłal stem­
plowych umowy spółki celem pro dżuma kupałd ] 
mutowych.

słKii we środn, dnia 30 listbptida
pdnędtie Się

na K «cz  T 6 « .  „ N M U fd i11 
PRZEOSTAW IKNIE K A IA R I t O W t l
w teatrze żydow skim  przy  ul. uochónskJej 7. f 

Początek  o guduinie 8  w ieczór. 
Przedsprzedaż biu tów  

w «  firm ie A . Flbohliab, (łrodzka  L . 4A 
mi onirt aTTr~r~ * * *■ ‘
wa w  poszumie w*ałru, szeroko i  z rozkoszą, ro-J 
ZiWiera wai-gi, by silniejchłonąć w  siebie Baptokl 
poą życie, by poczuć żywotność w  storZtijąheUj
się ciele. Radość poruszonej krw i pttteUjte d  
i słodko w  żyłach, aż po końce p tóów i  W 
iniącą muszlę ucha. Wjeżdż.(ją/c w  młodv las 
irzymujo się nagle, by róhacayć jeszcze roz z~ 
czyćj juk w  wiosouuoai słońcu wyktifry się 16 
pąki i  młoea dy go ili w  a zieleń wźhi Ja oię U l 
bu. jak n ijtłellkaliłiejszy b a ft Silny m ucwłiom  
ian kieruje ko«La w  sloW ę brzóz. Sokole jego 
ogląda wzruszone, jak jedna Za drugą, teku i  
mikroskopijnej działo i bożne. mrówka ciągną 
i upfcL kory*, jedne obiadowano o  gi obycn t 
cbaeh, 1nnc ujmując dopiero mączkę urzewną 
iineml filigranowem i obcążfcami. 0hw41a*ai 
buz i uchu w  zachwycie sędziwy patrjoff** * i  
trzy na drobność pośród uiezudei ao&ości, łzy * 
wają mu ciepłe ta  brodę. Jakżeż to wajycłkc 
fiówńfe, od przeszło 70 lat, rv«zywtko od nowa 
(łowne. ZWierowdlo Boże natury, olchę i  i 
w iące zarazem, wiecznie innych obrazów peh-Z, 
każdego czasu żyw e i mądraejfizo w  .4dłrf *. 
wszystkirh hiy>li i kwcslyj. Pod nim wierzga 
nifeoii rpliWle. Tołstoj budżł się z  zamyśłOOej 
lisnpiacjl, pi: yóiaka siłttie gOlc.iiatoi bóL! kó _ 
by W poszumie vv1bUu móc odczuwać nietylko, 
drobne 5 subtelne, ale i dzikość i. namiętność a  
siów  i gna, gna i  gna, szctęśłlW t bez myśli, 
d ii  dwadzieścia wiorst, aż już połysl .Bwy 
spienił bok konia. Poczein kieruje klacz 4 . 
lem ku domowi spokojrtym trUt.htem. Oczy star 
pełne są światła, dhsża jego lekka, jest i f k l  
i wesćl jak chiojiak w  tyehsamycii lasach, r  
samej 70 lat poiifille Znajomej drodz-e, ten 
sędziwy człowiek C ą g  del*zjA — ^
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>zcze
w Warszawie

Jak już donosiliśmj', odbyty się w ubiegłą 
niedzielę narady delegatów wszystkich orga- 
aizatyj kupieckich w  Polsce w  sprawie stwo­
rzenia rady naczelnej kupiectwa. W  naradach 
JKZięło udział 47 delegatów wszystkich organi- 
zacyj kupieckich z  b. Kongresówki i Kresów, 
8 delegatów z zachodiaej i 5 z  wschodniej Ma 
łopolski. Z jazd  zagaił senator Trusker, zazna 
czając, że przed przyszłą .adn naczelną stoją 
[ważne zadania i  odpowiedzialna praca, zw ła ­
szcza jeślii weźm ie się pod uwagę okoliczność, 
ifee na ulicy żydowskiej niema jednolitego fron 
tu  wyborczego. W alka  wewnęti zna wśród Ży- 
ttów jest bardziej niebezpieczna, niż u innych 
ludówi Wstępna konferencja niedznelna u jaw ­
niła, że wśród kupców żydowskich panuje ró- 
fcnica zdań, m im o to sądzi mówca, że podczas 
^obecnego zjazdu będzie można usunąć osobi­
ste ambicje, zapomnieć o odrębności dZielna- 
BOWej i własnych lokalnych interesach. O- 
fcólny interes całego kupiectwa żydowskiego 
Btoi ponad wszystkiemlf finneml problemami.

Do przemówienia senatora Truskcra był 
|Nrzebtt% posiedzenia zupełnie normalny i spo 
ko jny, jakkolwiiek naogół było wiadomcm. ze 
(Walka będzfe bardzo ostra. Okazało się, 2c 
pneedstawiciele małopolscy rozpoczęli tę w a l­
kę już od samego początku zjazdu, kładąc 
fezczegulnv nacisk na jego porządek dzienny, 
i Organizatorzy zjazdu zaproponowali nastę­
pujący porządek dzienny: 1)  zagajenie i wy­
bór prezydjum  zjazdu. 2 ) P iz y  jęcie statutu 
i regulaminu rady naczelnej. 3) Ukonstytuo­
wanie się rady naczelnej i  wy bory stałego pre 
zydjum. 4 ) Budżet rady naczelnej. 5) Sprawa 
fzb handlowych i  przemysłowych. 6)  W ybory  
do ciał parlamentarnych fitd.

Przeciwko tomu porządkowy dziennemu w y ­
stępuje p. Haftcr ze Lwowa, dowodząc, że or­
ganizacje kupieckie w  Małopolace dążyły zaw ­
sze do stworzenia rady naczelnej jako jedy- 
aej reprezentacji kupiectwa żydowskiego. Ra 
la naczelna m iała powstać już dawno. Atoli 
Jewtne koła uznały, że najodpowiedniejszą po- 
4 do powołania do życia rady naczelnej ku­
piectwa żydowskiego bedzie cLaeń 28 listopu- 
la. Aby atoli uniknąć zaraz ua peazątku dZki 
'alnoś'^ rady naczelnej momentów połitycz- 
lych, proponuje mówca, by porządek dziienny 
ostał zmieniony w tym  sensie, aby w  pierw- 
(Ejrm rzędz5"  . ozpatrywano sprawę wyborów  
to parlamentu, a po wSyjaśńienftu tej sprawy

należy dopiero przystąpić do rozpatrywania 
innych.

Senator Trusker proponuje wybór prezy 
djum w następującym składzie: dwóch kup­
ców z Kongresówki, a jako reprezentanta Ma­
łopolski, senatora Rotensircidtu. Senator Ro- 
I enstreich zrzeka się udziału W prezydjum, 
uzależniając w  imieniu delegacji małopolskiej 
udział w  p iezyd jum  od przeprowadzenia dy­
skusji nad wyboram i. Senator Rotenstreich o- 
świadcza, że kupiectwo małopolskie jest za u- 
tworzeniem rady naczelnej kupiectwa, nie 
chce się atoli zgodzić na to, by rada naczelna 
kierowała wyboram i, albowiem może to do­
prowadzić do rozłamu. Chodzi o to, by rada 
naczelna była instytucją produktywną i po­
magała kup:ectwu w  jego walce o byt.

Poseł W iślicka stawia delegacja małopol­
skiej następujące pytania: Jeśliby lada naczeł 
na została utworzona jeszcze w  maju, to ery 
nie musiałaby się obecnie zająć sprawami wy 
borów? Stoimy obecnie przed ważuemi roz­
strzygnięciami w  sprawach gospodarczych. 
Czy kupiectwo może pozostać bitrnym  w i­

dzem? W  kołach kupieckich nie rozstrzygnlę- 1
to jeszcze sprawv udziału stosunku do w y ­
borów'. TjyJko rada nąrzeina lub komisja mo­
że w tej sprawie rozstrzygnąć

Na żądanie delegatów' małopolskich przer­
wano obrady zjazdu. Po przerwie składa se-- 
nator Tiusker następujące oświadczenie: „P e ­
w ni delegaci zrzekają sfię udziału w  radzie Ok 
czelnej tylko z tej przyczyny, ponieważ rad»  
i zarząd central' kupców żydowskich wypość 
w iedzia lj się wielokrotnie zą przystąpieniem, 
do bloku mniejszości narodowych. Jesteśmyj 
atoli gotowi zgydi.ić się na wniosek, by w  spta 
wach wyborczych organizacji kupieckie z  ró ­
żnych prow m cyj m iały zupełną swobodę a -i  
jęcia stanowiska, jakie uwrazają z,a ..tosówne. 
Na to zażądali delegaci małopolscy znowu 10-> 
m inutow i j przerwy. P o  przerwie oświadczył! 
p. Ha f ter w  im ieniu delegatów zachodniej S 
wschodniej Małopolsk-, W jpcląwka i łódzkie-" 
go związku kupców, ze obecnie nie nadeszła! 
odpowiednia chwila, by stworzyć radę naczel-> 
ną i dlatego proponuje odroczenie obecnego 
zjazdu na trzv miesiące po wyborach.

Jak wiadomo, zjazd nie w ydał pozytywnych 
rezultatów, gdyż utworzenie rady naczelnej' 
Kup-ectwa żydowskiego nie doszło na razie d o  
skutku.

Zyd. organizacje gospodarcze a wybory
Z głosów prasy iydowskief.

Znane już są wyniki narad zjazdu kupiectwa 
z całej Polski. Momenty ściśle polityczne dopm 
w adziły na tym zjeździe do częściowego rozla­
niu na tle udziału w bloku mniejszości narodo­
wych. W  związku z tym zjazdem czyni „Hajnt" 
następujące uwagi:

„Organizacje gospodarcze posiadają wielkie 
zasługi, skoro zajmują się wyłącznic swoimi 
problemami gospodarczemu Zaledwie atoli prze 
kra czają zakreślone granice i wdają się w spła­
wy polityczne, w sprawy narodowej polityki, 
wówczas wynika z tego paradoks: im więcej 
orgainizacyi, tem więcej chaosu. im więcej
związków, tem więcej rozdarcia".

Autor zaznacza, że w problemach czysto po- 
Lłyczuych mit są organizacje gospodarcze kou  
petentne do wydawania sądów.

..Winny one przeueż zrozumieć tę elemeirtar 
ną myśl, że ów cały proces wybierania przed­
stawicielstwa parlamentarnego, w szczególno­
ści żydowskiego przedstawicielstwa nie może 
być problemem kupców, drobnych kupców, czy 
rzemieślników, że organizacje gospodarcze nde 
mogą rozstrzygać o aarodowych sprawach z 
punktu widzema ich interesów Sianowy cli, po­
dobni., jak nie może być nozstrzygająceci sta­
nowisko każdej prywatnej osobistości.

Oczywiście stronn.ctwa polityczne są Zubo 
wiązane wziąść pod uwagę życzenia organiza- 
cyj gospodarczych i organizacje te powinny 
mieć odpowiednie przedstawicielstwo, ale o tło 
wuych wytycznych polityki narodowej i o ta­
ktyce wyborczej rozstrzygać muszą tylko . 
stronnictwa polityczne. Można o tych stronni­
ctwach mieć dobre lub złe mniemanie, ale Je­
dna ich zaleta jest pewna: nie tracą one z oczu 
interesu ogółu i nie mieszają się w konflikty po 
szczególnych branży".

Zdaniem pism-, organizacje gospodarcze mo 
gą co najwyżej brać udział w dyskusji co do 
taktyki wyborczej, ale nde mogą w  żadnym ta 
zie pretendować dc wypowiedzenia ostatniego 
słowa w  tej sprawie.

Również na tle uchwał kupiectwa omawia w  
„Momencie" p. Hiłel Gajtbn sprawę z wołania 
jakiegoś kongresu ogólno-ż ydowskie go w  P o l­
sce, w  skład którego weozł3'b y  wszystkie tron 
nietwa, a któryby wypow iedział się o tej lub 
ow ej taktyce wyborczej. Odpowiedzialność 
spadłaby wówczas nie na barki dwóch posłów 
żydowskich, lecz ogółu żydowskiego.

Że plan p. Hileia Cajtlina jest mocno nie­
aktualny, to nie ulega wątpliwości.

B A T R  IM. J. SŁO W AC K IEG O

„Wyzwolenie"
Dram at w  trżech i ln u a  St. Wyspiańskiego

Czy „Wyzwolenie" jest jeszcze aktualne? Napn- 
sptowiały niektóre rozmowy Konrada z  ma- 

tami, napewno brzmią słowa Prezes.,, Mówcy, 
■"■anodzie! Kanuazyna i  Hołysza, ba, nawet Pry- 
asa jak. dawno przebrzmiałe już echa pewnych 
mstaciowań myśli, które swą konkretność dla 
is straciły
Pozostaje jednak ogrom wiecznie żywej idei 
tohowego wyzwolenia, powstaje bolesny pro- 
em twórczej wartości słowa, powstaje wreszcie 
sełkowo- marjonetkowa konstrukcja tego prze- 
fknego, najrzetelniejszą i  uajprawóz'wszą poe- 
i przepojonego dzieła wielkiej sztuki. 
f°«ie in i drogami można kroczyć ku wyzwole- 
l? Czy naród wolny jest już wyzwolony? Czy 
zy jego nie dręczą dawne widma i upiory prze 

;ośei? Czy zjawiła się wreszcie polska Antygona 
ary polski Edyp wytoczył przed forum świata 
drgę blużnierczą przeciwko wyrokom przezna- 
«da wciąż ciemiężącym polską myśl?
V połam; do czego prowadzi, jaką wartość ma 
góle wszelkie działanie? Gdzież granica n*ią- 
r słowem a czynom? Czemuż wstrętem wciąż 
iejmuje „to robienie Polski na każdym kroku 
odziennie"?
zyż najaktualniejszym, zwłaszcza w  Polsce P ił 

Iskiego nie jest problem cenzury naro lowej. 
kaz. żeby ..każdy siedział na swoich A mięciach 
Hi\ bt znaku! się ktoś, kto za wszystkich my­

śli i  czyni? Albo wyzwarie rzucone po 1 adresem 
złodzie i  oszustów narodowych?

Mógłbym w  nieskończoność mnożyć te pytana , 
które 1 dzisiaj! dręczą niej onejjo z nas.

Nie oznacza to jednak woale, bym zamk-ał oczy 
na niepotrzebne wyjaskrawienie znaczenia poezji 
romantycznej. Wyspiański, wychowany w  duchu 
polskich romantyków wyolbrzymił ich znaczenie 
dla codziennej Polski. Mam wrażenie, że ta poezja 
którą precz wygonił z  żywej Polski nigdy nie cią­
żyła Polsce. Była to poezja obchodowi, uroczy­
stościowa, ale do nic-ego właściwie nie obowią­
zująca. Niewola zaitruwała dusze, a poezja była 
tylko dla tej niewolą zatrutej duszy sprytnym w y­
biegiem umysłu, by się z  niewolą pogodzić A  zre­
sztą sam Wyspiański przyznaje się do tego, że go 
to męazy, że „kryzuję was i sieb> i  w szytko  
Bo Wyspiański zdawał sobie jasno sprawę z tego, 
że tworząc dzieło sztuki poddajesię nieodwołalne­
mu artyzmowi i logice dzieła, ir* Wyspiański 
wciąż stawał pełen lęku przed pytanie: czy ta
nieodwołalna logilka artyzmu tworzy życie9 Jaka 
jest s połeczn u socjologiczna funkcja sztuki ? O- 
we bolesne stwierdzenie, że teatr jego jest „pu­
łapką na myszy" zawiera w sobie spowił dż autb- 
la, że nastawił tę pułapkę na sumienie narodu. 
Po „Weselu" bili brawa urządzili owaęję, bo ich 
u w j  »dla sztuka. Trzeba więc sięgnąć po mną broń 
ale broń ta obosieczna, a srani się dusza samego 
poety...

Przepiękną jest konstrukcja Wyzwolenia". 
Teatr staje się tu osią dramatu. Ną sćenie „pu 
łapka na mvszy“ . ale robotnice sceniczni aktorzy 
i reżyser idą po przedstawieniu do domu, a aa

pustej scenie zostaje sum Konrad l rozumie swoją 
bezsilność, staje się łupem Erlnji rozpaczy. Tra­
gedia artysty, który chciał wstrząsnąć sumieniem’ 
narodu, ale zwyciężyło szare, beznadziejne życie..;

By wszystkie te piękności wydobyć, należało 
temu driełu dać inną oprawę. Niestety teatr nasa
0 to się wcale nie pokusiły idąc po limji najmniej­
szego oporu Nazwałem ten utwór marionetko­
wym, podkreśliłem jasełkowy jego charakter, a le  
teatr niczego nic wydobył zadawalając się pseu­
do realizmem. Rozumie się. że w  tej sz rrzyźuLe 
utonęło całe pięli no.

Nie uratowały go też środki scenicznej ekspre­
sji; Prawdą jest, że p. Nowakow"12 grał Konrada 
z dużą siłą, zwłaszcza w drugim akcie, ale obsa­
da innych ról polegała na niepo rozumieniu Pani 
Hałacińska była kapryśną, gdy miała być figlar­
ną, krzykliwą, gdy miała wydobyć siłę Pani Hań­
ska sama chyba rozumie że słodko Turandot niiw 
ma wcale powołania na harfiarkę, a p. Karczew­
ski powinien zrezygnować z roli reżysera. Piękną 
była kreacja pani Granowskiej, natomiast samo 
piękno nie wystarczy, by p. Jaroszewska oddała 
całą głębię Hostji. Próer p .  Sosnowskiego reszta 
nie wychyl fa się ponad poziom zwykłego przed- 
sfiw ienir a niektóre sceny i  role (p. Komornic 
kiego i RrwmOWiwckiego) stały nawet poniżej po 
ziomu. Ale nie chodzi o grę pojedynczych aktorów, 
chodzi o  całość przedstawienia, która stała pod 
znakiem szablonu, ozabloti zabija Wyspaańskiego
1 oddala go od puhUcznośc. Już czę by Wyspiań ­
skiego zagrano inaczej Tkwi w nim zaklęte nara- 
z*e piękno, które czeka r wyzwoleniu

H. Kanfar.
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Wpływy „Keren Hajessod"
w paziizreruika

Ogółem zebrano im Keren ila jcssua w paż- 
dzięrtdku br. 29.280 i. szl. Najw ięcej zebrano 
W ą ifryce południowej bo 13.000 I. szl. W  Sta- 
nach Zjednoczonych 10.435 f. szl.. w  N iem ­
czech 1.509 f. szl. w  Polsce zebrano 902 f. szt.

W arszaw ie zebrano z tego 481 f. szt., w o- 
kręgu krakowskim  370 f. szt., a w  okręgu 
IwyWskim Si f. szt.)

Zasiłki dla bezrobotnych 
w Teł Awiwie

Jerozolima (ŻAT). .lak zostało z.akomunikowatio, 
wydano w Teł-Awiwie- od miesiąca kwietnia 192G r. 
7̂7.000 funtów na zapomogi dla bea robotnych. Sy­
stem wypłacania zasiłków pieniężny cli dla bezre- 
jbotnych został zaprowadzony w  Iccic. r. 1926. — 
W ciągu pierwszych 9 miesięcy wypłacono sunie 
54 205 funtów dla 5.000 bezrobotnych.

' Egzekutywa sjonisiycz.na usiłowała przejść od 
systemu zasiłków pieniężnych do pomocy rekou- 
istr&irtywntj. Udało się to przeprowadzić w Haific i 
T y  bor ja Gzie, natomiast w Tel-Awiwie z powodu 
Włełkiej liczby bezrobotnych utrzymany został w 
dalszym, oiągu system wypłacania zapomóg pienię­
żnych

Fundusz literacki im. Zangwilla
Doudyil (ŻAT). Zawiązał się tu komitet, mający 

na celu Zebranie funduszu im. zmarłego pisarza L 
działacza społecznego, Izraela Zangwilla, Na czele 
tego komitetu stoi lord Reading, który wydal ode­
zwę, gdzie zaznaczone jest między innerni: „Kom i­
tet, złożony z przyjaciół Zangwilla, postanowił u- 
tworzyć fundusz, poświęcony jego pamięci. W  po­
rozumieniu i wdową po lilp. Zangwillu. postanowią 
no zebrać fundusz w wysokość; lO.OOi) funtów, któ­
ry będzie przeznaczon y na udziełatiic ' subweiKL’ 
Pieniężnych studentom i pisarzom żydowskim, p i -  
05 potrzeba.la pomocy, “ fwnrzona będzie spec ja 1- 
tia komisja, która za in i* sic podzialcin stibwoucy-j.
B. F. Zangwil1 w ciągu swego całego ż.vcia. popie- 
rął wszelkiemi .siłami ńbt Uratowanych ludzi, począ­
tkujących w lijern-ttuze i nauce. Niech więc dzieło 
fesc będzie kopTy.mmw.uic również po (ego śm iei-' 
ci“. Grono najbliższych przyjaciół Zair.; wilia zło­
żyło tiż 1.200 funtów, -na pow yższy , cel. Przepusz­
czają, ze W ciągu krótkiego czasu 7,0 ,umie zebra na 
cała preLminov ana r.ima.

Żydzi rumuńscy a zgon prem. 
Jana Bratlanu

Bukareszt. ŻAT.). kodczas posiedzenia parla­
mentu na którem wygłoszone były przemówień, i 
Poświęcone pamięci zmarłego premjera Jana Bra 
tiłinu, zabrał głos me i*, poseł żydowski Dr. Filder ' 
bian. Mówca wskazał, że zmarły był najpotężniej­
szą figura w ruiuuask.em życiu politycznem w  j 
Ciągu ostatnich Jat kilkudziesięciu. Żydzi rumuń­
scy winni mu są wdzięczność jako obywatele i Ży- 

Za jego rządów w  r. 1919 załatwiona z a  t. u>
1) kwest ja żydowska w krajach -Starej Rumun ji.
W  senacie zabrał głos Dr. N iem irower w  imie- 

*du klubu żydowskiego a oświadczył m. in., że Ży- 
rumuńscy czczą pamięć sławnego i w ielk iego 

fatrjoty Jana Bratianu.
Senator E. Berkowicz wyjdosił przemów ienu w 

Bieniu gmin żydowskich krajów starorumuń- 
*ićh

ł^ezes rady' naczelnej organizacji sjonislycznej 
W e j Rumunji p Adołl Bernhard! wysłał depeszę 
^tdolertcyjną do rodziny zmarłego oraz do młni- 
*tpa spiaw wewnętranycłi Duća z  wyrazami współ 

W im,emu organizacji sjonistycznej całego
ferajn.

war' doąąsu z  Moskwy, że G. P . U. zawiadomiło 
sjonistow zcafanycU na Syberję, żc otrzymane
przez nieb pozwoleniu nu w yjazd  do Palestyny sc 
ważne 1vlk«- do ftn. 1 grudnia br. U ile pozwolenia 
te bedu w ykorzystano -do pow yższego termimi, 
zostano ono unieważnione. • ~ JE

EMIGRANCI ItOeSYJSCY W CHINACH UPRA­
W IAJĄ  AGITACJE ANTYSEMICKĄ. W  Szangha­
ju odbyły się demonstracje rosyjskich emigran­
tów nionarchistyczaych, , które nosiły charakter 
wybitnie antysemicki. Monarchiści rosyjscy, mani­
festow a li' przett konsulatem sowieckim, przyczem 
doszło do krwawego starcia, podczas którego 1 o- 
soba została zabita, zaś 10 odniosło rany.

Monarchiści rosyjscy rozpowszechniają w mie­

ście ooezwy w  których podtoui Zają ludno..' cKin- 
;,ką przeciwko żydom i domagają się wypędaa-
1,!;; Żydów /. Uhi u.

UKEKllAC-IA ..MI/L..U H I‘ Z I* ALKSTl X V  W 
AMERYCE. Lh> Nowego Jorku przybyła de lega 
frja ..M.iz; at-hi /. Pałcslyn\ w osobach przywód­
ców światowej organizacji ..Alizraehi ' : rab. Metra 
i&erliha, rab. I. L, Fiszmaua i naczelnego rabina 
Teł- Aw iwu rab. Bencjona Uziela (sefardyjeżyka).

Delegacja „Mizrachi"' została powitana w N o ­
wym Jorku przez kilkuset poważanych obywateli 
żydowskich i rabinów. Delegaci oświadczyli, ie  
celem ich przyjazdu do Am,-rvki jest utworzenie 
znaczniejszego funduszu dla pracy ..Mizrachi" w 
Palestynie

MNUM

P. Erdtracht nie odkrył gen. Zagórskiego...
Znany naszym Czytelnikom Wawid. następuia: 

lM vis fe*- obecnie: Lucjan Frank -~ Erdtracht przy 
pomniał się ostatnio nmnji puMic/nej w  Połsctf 
fa.iilastyczu;j rewelacją o geneiało Zagórskim. O- 
to miał mu opowiedzieć jakiś były auslrjncki ge- 
nerał- major, żc widział na własne oczy generała 
Zagórskiego we Wiednln już po jego zniknięciu. 
Lucjan Frank 2-ga •imion Erdlracbt za komunii.o 
wał o  tem w  swoim leiborganie „Kurierze Wie- 
deńskimk zapowiadając na następny numer druk' 
pamiętniKow gen. Zagórskiego, wręczonych (?? ) 
czy łeż w  inny jakiś cudowny ipo&ób uzyskanych 
przez owego tajemaiczego generała- majora.

A le  nii długo trwała świetność p. L. F. Erdtra- 
efala. W  ostatnich lw w :em dniach wyjechał do Wie 
dnia kapitan polskiej żandarme.rji wojskowej 
Hnndt i olo. co o  lem podaje \,gem->:> Wiscliodnia:

„K o p itan Hitoidt zasięga! we Wiedniu informacj* 
w spraw ie generała Za górskiego i przesłuchał m. 
in. Fi-aiicka Lucjana KriUraoliki. wydawcę, dwuly- 
godnika ..Kurjcr Vv ic.dcuslc ', rrzesluchaiiic ni/ 
dało poz-ytywiiych wyr-ików. hou iew aż pan Erd- 
Iiacb l nic. umiał dać bliż-s/.ycł. wiadomości, po­
dać d a li.  ..:0<ly t-zeko.no w ldziar gę.ne.ral.i Z ago •- 
skić.go v, W iedniu na Kiirnt.uei st.raśsc. Zrcs/la 
E rd lrarh t jnż w  swoim  czasie sl.al sic sprawca 
sensacyjnej*- mistyfikui-jii. Zaw iadom ił on wszyst-

- i

iurm iśtrz iyci owski 
w  Magdeburgu

Berlin (ŻAT), Burmistrzem Magdeburga został 
“OOuwnie obrany y  roku bieżącym Żyd, prof. Dr. 
^cdsberg. Żydzi nie. mieli żadnego wpływu oa wy- 

tych wyborów, gdyż stanowią oni zaledwie 
^procent L a  .cJci Magdeburga.

^Prof. Landsberg został.do raz pierwszy burmi- 
ł ‘?w  w roKU 1917.'! zdobył sobie ogólne uznanie.

rajnl i obozu „vp»lkiscbe“ oświadczyli, że 
^  nie mojfą zarzucić osobie prof. Landsbzrga i 
7 *9  w ^k lm  zasługom dla miasta, lecz ze wzglc- 

^5wlatopog1 adrwrch '‘ mtiS7.ą Iłosować przeci- 
^ 9  niemu.

u ^ O N K C I, żE śL .L N I N A  8Y 8 fa t J Ę .  L T E  ACĄ 
^ N O Ś Ó  M Y J A 2 D I’ DO P A LE S T Y N Y . „Da-

i\

ROZMAITOŚCI

ira^edja bypnotyzera 
Erićhsena

ŻyiliiM ski w ygląd w ysłaj-cz.v (In /.a.-.un/iuiui ez.lo- 
wieka

(-si) Przed sądem ajiciacyjnym w Huschberg !v 
Niemczech (oczy się obeenk l-ożjirawo prze. iwko 
„eksperymenlałneirui- psychologowi Leonowi K- 
t k-hsenowi o  zgwałci nie Ełfridy Heiuricli. W  
pierwszej instancji skazany został liricbseu ua 
(>^tora lat więzienia i uirate praw obywatelskich 
lh-zed trybuaiaJem apelacyjnym wyszły na jaw 
szczegóły- które rzuca jo ciekawe światło na całą 
tę sorawć

Miała ona następujący pa'zeł»iog: Dnia lń czerw­
ca 1926 r. przybył do mteispowv.śoi kąpielowej 
Wa-rnbrunn niejaki l^jon Eridisen, z  zawouu ,.eks- 
perymenłalny psycholog", by wygłosić kilka od­
czytów. Zamówił sobie w  Kurliausie pokój, a j*o- 
riieważ b jrh> mu zimno, kazał w  pokoju zapał L  
Czynność tę wykonała dłużąca Elfrida łloiuridi, 
którą Ericbsen miał zanypootyzować a następnie, 
dókounć ha niej gwrłtil. Lekarze z  miejscowości 
n irsehbtrg zŁadaP dziewczynę, posługując sic je ­
dynym w  Tej miejscowości znajdującym się m ikro­
skopem i rzekomy skonstatowali fakt zgwałdfcnia 
podczas liypnozt. Nnpróżno ©skarżony ośwdnd 
c-zył, że zaimując sie prywatnie leczeniom, zbadał 
dziewczyny na je j wyraźne życzenie, ale nie do­
puścił sję *a niej eadnego karygodnego uczynku. 
W  sprawie, ząś Zbadania zażądał orzeczenia fa ­
kultetu lekarskiego w e Wrocławiu. Sąd odrzucił 
to żądanie i zasądził Erićhsena.

Podczas rozprawy okazało się, że Erichsen 
wzbudził podejrzenie tak u gospodarza Kurbausu, 
jakoteż u sędziego śledczego, ponieważ miał ży­
dowski wygląd twarzy To .w łaśn ie , że Encb^oo 
stanowczo utrzymywał, że nie jest Żydem, w y sL r  
czyło, by sędziego jeszcze utwierdzić w  tom prze­
konaniu) Sędzia eledczy z.pzna) zresztą słuchany 
jako świadek żp dticli łudzi tylko na dwie. kate- 
go ijc , li. na NTieitieói', i żydów j a człowiek z.daje 
się dla lego ciekawego sędziego wogóle nie 
istnieje.

Sprawa wzbudziła w całych Niemczech dużą 
senzację nielyłl.o ze. względu na tło, ale ze wzglę 
uh na sam praliłem. ćlnodzi bowiem mianowicie

Wh rcd^kc/n' «tziftojwkow. ?Ą pojiełun sumobójsiwo 
2 ''«uc} iKDStępnś.* Iwę: ńbdtf. Lołicjy prowadzHa e- 
nergiczne poszaikj.wuniia /a >..igiu :o-aym. Sprawa 1* 
była vi pi-.isic żywo omawiana Po- trzech d ń a o . 
zjaw ił ile  Ei-dlrachi cały -i -/drów w  .-.wojem mie- 
szk-HMiw. -/eznnjąe. na policji, żc. s,p-jdjaił I n y  dna. aa 
ła.v. kach. mul łłnna-jwn. PosianowiciLe popełińenia 
s.amo;bójs! u a p«vwziąl j.otl wpływom roastrojo ner. 
wowego liędfice.ge : i a -JopsJwom jtnuoMii r  o r »  
cy literackiej.

Obci r.ic przypURZezają. że rewelacje ErdLrachta 
sa tylko wynikiem fantazji młodegc 'nn h tm ffl 
człowieka. Dotychcz.as zdobyte przez. Handta in- 
forraacje nie wska^.ują wcale na to, aby geaerat 
Zagórski miot i-bochi- przejściowo pi m v m r  W. 
JViedDhi'.

/daje się. żc oCu-jal.ne. które wytjhałjf
kap. łl.amlta do Wiednia lżyły zuv lp.jiłc raeipoiiifor- 
lr.owałie o osobie p. Frdf rarhla. inacaej nie bralt]*-
Uy Jtcjlo ..i i-.we.lueyj ■ -A,.‘ -illc i;-i erjf> 1

Lharakli-rystyc/nn ji.*l m r ą  rżc -innym j t i wt - 
laiore/n'- w naw ie geii. 7-o^óiwkiego, lansującyBi 
tnown opluję ir.Moy.ęa, ^i U® ux.i!Wł.a. jest p, Ro- 
ie.-i.fi flaw ui( j Rubin'. łłcrm*c.z. dąwnńc.j Haber);

Dwłu-ze byłoby.. gdyby nareszcie od ? ptas y i i ] 
odeżepiłi .-się różłi-i łow cv  semaae^j.

0 to, cż,y jttsl r/auizc; iuo'.i-w;i. hy kogoś wbrew 
jego won i wiedjry drogą hyjuiozy pozbawić 
-pchle. Wtdt i iiejwnić z. niego tyls/O uarzędste- 
tihodzi t(vż A-rcszcic o to. cz.v o;-Oii>a ^diypuc- jo- 
waun nioż.c. podcr.as lego hypnoi cziiego stanu ob- 
serwowtu'-. co się ■/. NĘ tkacjc. Sprawa ma wdft 
obok seusacji leż podłoże m *Auw«.

Zycie iako plagiator
Tfrainnl GnJswnrtiiyogo — w  żyrżu

( - -su) 2tuufy drouui Gals-^orthycso „I kaeczka“  
.'-Ui.laz.1 ■ oiekav, c odbicie w rzeczywistości, któru 
wioriik' powtórzyła całe scuu.v. Pnzod Kflku lygjd  
uiami . iicksU .imoT.ękaSWfi oBcfcr r^^ncisziek Su-̂ ton, 
który podczas wojiiy slcaci.1 hośc, - więaietua tm ~  
nejso w Wau-ertowu obok. Nowego ’«dm . CcmH 
w teai sam sphsóh, w iaki bohater Escape Gals- 
wo-rtłiycgo nocul z Mic/.ieniri F rze ż jł anóstww 
■riwauintr, tak .ktk biRlucr s/7«k: f »ałsvortltyoco. PĆ 
wielu urzjl sodach „wylądował" w oszcie w sypiał 
» i  matżcń-Mwa Sułiean. Mo-żua sohio przedstawić • 
strach państwa Snł9vanó\v. których w nocy zbada*
10 nagłe zjawienie sic rnożczyzw ze strzelbą w  rę 
lot. Tu życic pozwnkln sobie na maleńka zmianę, 
o.lbowiein w drfMnncie ’ znaidułetny uciekiniera pod 
łóżkiem, ale ittfeom iilairiat zacyyua sie na nowo. 
Saturn uspcikoił SuHvanów. pro.s/ąr tylko c odzież
1 feMfciie. laksamn iak w  „E tca jłe " Suiton prosi 
ShlWajia o brzytwą, by sie ósołić. a podczas tego 
opowiada szczegóły swej uciec/!::. SuiUvanowie hy
11 •oczarowani sw ym  mocnym . Koście in i mieli nawet 
z.liuiar go  ukryli u siebie. W tem  w ydarzyło  się coś 
co sprawie nadało •/.lipchite inny ebrót. Pozostaw ia 
na. "trz.ęlbo upadla i wystrzeliła. Pani Su lllw n z 
przcstracbn z.rmdłath. gość zaś udziela! małżonkowi 
rady. w  jaki sposób /erndlała ocucić; Ale uznał wT 
docznie. że dalszy pobyt u Splliyanów m oże być dla 
nioŁO niebezpieczny, łlc iekt \yfęc dr pobliskiego la 
sto. ,;dzie przepędził parę godzin. Gdy zobaczył 
Pr7,eieżdżaiacę auto. zatrzyma! je i poprosił ieco 
.wfaśctóelb by go ze sobą zabiał. Ku swemu prze- 
rażenin nrzekiwał się. że wpadł w rece samego sze 
■ryta, który, nizumie się, odw ’óżf uciekiniera z po­
wrotem do więzienia.
■SiHm-jaiinjaiig i: g  rjaiagff-TuBjJitąasiąBig ^

celem uniknięcia prserwy w wy­
syłce pisma prosimy o  bezzwłoczne 
odnow ienie rrenym srćly na m i«- 
siąc grudzień,
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Wieczór taneczny Rity Sacchetto 
i Bianki Dodo

Znowu zatem zjechała do Krakowa ua występ 
Kita SacchetTo. Tym razem juinak z  tołódżtutką 
Bianką Dodo, której też na wiegdajazym Wiecżo- 
nse tanecznym w zupełności niemal nstąpiłu pola 
M  estradzie, sama ograniczając się jedynie do nie­
wielu punktów tamecznych.

t cóż dodać do tego, co o  sztuce Rity saechctto, 
jej mistrzowskiem opanowaniu etatu, niby naj* 
czulszego i  najoosłuuzniejsze^o instrumentu, km* 
kowska krytyka pisała już nieraz? To chytra, te  
Rita bardziej jaszcze posunęła się teraz W kie­
runku skromności, wstrzemięźliwości i  wytworno 
ści i to, że dawno już nie mieliśmy sposobności 
oglądać takiego upojeniem rytmu prze pojonego wła 
dania torreadorskim szalem, ekspresją muzyczną 
kastanietów, czy stykzacją panto-mimiczną „Fetn- 
mc gothique“ . Jakkolwiek zaś tańce p. Sacehetto 
starają się stać zdała od ikiebioor .0 chaosu 
współczeenośc’, to jedna & cięciwy nóg sprężone w  
gibką procę, wieńcami wplatające ue kiście rąk, 
odradzają nierzadko chcącą w  azał i  w ir pognać 
namiętność i  hordą młodością odzywający się 
temperament
* Temptfozneut uwhuje lów a ież i  produkcje niże- 
go, puichnego i rumianego dzieciaka: Bi*/1 Do­
do. Dmecko to niejedno juz wprawdzie umie, ne- 
jedoego jednak będzie się jeszcze musiało nauczyć. 
Jak uotąd, najżywszą skłonność czuje ono k> tań­
ców charakterystyku, jen  (Japonka Ke-sa ko, In- 
djanka ii.), najchętniej z  groteskowem zacięciem. 
Sto też najlepiej może wypadła „Zabawa w  cyrk**, 
ten taniec po leżącej na ziemi lime, wyższa nauka 
H i  n* papawruwyu kuufku, piiyczeni u: iu-Jta 
tancerka najswobodniej ceuła się w  akaryfcaturo- 
wubym charlestonie Cdi w  t-an dziwnego? Wszak 
jest dzieckiem naszej epoki.

POd koniec ooegdsiszego wieczoru zaprezts.10- 
w m  nam Rita Sauonetto maldtkką Biancę, jako 
„Ritę «1 miniaturę''. Cky jednak Bianka Dodo nie 
ta WCZPÓhie iwopoczjma estradowe wywtępj taue-
dmie? «. (w  z.)

, * ...oj*
■■■—o —

— Z KRAKOWSKIEGO TEATRU ŻYDOWSKIE­
GO. Dłtf we środę nowy wielki „Aaazeł^-pro- 
cram, który jest ciągle atrakcją dla publicmość! ze 
wtgłądu na 1 lotne barwne ntwneri, pełne humoru, 
śpiew, tańca W  próbach pod kierownictwem i ze 
.wspAiridaiałem p. Mi»*w Lc*o komedia A. Du­
masa vsyne) pt. „Ke-uT czyłi „Oenjusz i rozpusta” .

— Z TEATRU IM. i  SŁOWACH 1E00. Dzisiejsze 
ptaeastaw-'OT!e „wyzwolenia" teat szkolne, zaczyna 
się Jednak o zwykle} porze o godz. 7.30 wiec?. B8e 
ty po cenach szkolnych dostępne są dl« publiczno 
ści w kasie ozienet. Jouro i pojutrze wraca na afisz 
„Turamdot" (poraź 27«ttiv J T8*ffiy). W próbach z 
łel-kiego repertuaru nowość głośnej spółki paryskiej 
V*rnw*H- Bert: „i*aana Plflie**. Z powodu zgonu 
9t Rrzybyszews* fc»o odda teatr krakowski hołd 
pOtoale wstnuwłeniein petoeso bcefii je*ó dramatu
rnWel,! ••

.

— TEATR OPERETKA „NOWOŚCI". Dziś we 
ńroJę 1 dni następnych o 7.30 wlecz, ałcymelodyjna, 
yytwortw operetka Oskara Straussa „KrfikWa 1 
Prezydent". Próby z ostatniej nowości ooefeiJiuWeó 
Waltera Kolio pt. „T^lko Ty“  pod reżyser1 a dyf. 
T  Pilarskiego są w pełnym toku.

— II. PORANEK SYfflŁONiCŻNY ZWIĄZKU ZA 
WODOWYCH MUZYKÓW W KRAKOWIE odbę­
dzie się w niedzielę dnia 4 grudnia br. 0 godzinie 
11-4 ej przedpołudniem w  sali Starego Teatru. Dyry 
gnie: Ignacy Neumark, współdziała pirnista Sewe­
ryn Eisenberget, który odegra poraź pierwszy w 
Krakowie Koncert Rrttisky-Koęsakowa cis-ftiołl. z 
towarzyszeniem orkiestry. Ponadtw w programie 
Beethovena VI Symfonia. („Pastoralna") ©rac Wa*. 
Sb&ta: Uwertura z op. „Śpiewacy Norymberscy". 
Bilety w cenie zł. ł—5-ciu do nabycia w Kasie ćz+eft 
nej Starego Teatfu (telefon Nr. 1485).

-  ANDRZEJ KoMOROWSrL Jeden 7. tdjliez- 
nych WKMoftcźelii.ttł\V polskimi, wystąpi we tóWaff* 
tek I ;rud,ńl& br. ż własnym lituiwttWn y sali Sta 
regu Teatru. Frrm nasza i zagraatóźfla żakuzyld 
p. Komdrow! Kiego do najlepszych .firtuczów gry 
wtrdof-eielowei. Na tak pochlebn- sąd Wpłynęły Ple 
tylko wysokie zalety technitene i piękny, »ł,‘U»‘ i  
tan, lecz żatazem wybitna muzykalność artysty. Żtt 
powiedź tego koncrriu WibUdz 1 1 żytre ZOkrtCTesO 
watce w muzycznych sfetadi naszego miasta.

— PO TRIUMFACH PIERWSZEGO WYSTĘPU 
ItALET BODENW1ESER daic dragi wtec.-ór W p.ą 
tęk, 2 grudfii« br. w Starym Teatrze. W pTogra­
mie utwory dotąd w Krakowie niewykonywahe, 
które produkcie baletu ukażą w nowem świetle. 
Największe gainterasewanie wzłcdM siavą‘pUwte 
i

Wiadomości z kralu
Vtżn ikjl  m a  b o u u w  Mr r a d o m s k u , w  wybo

rJLt do Rady miejskiej Raicmaka, w których 
wzięło udział 83 proc. uprawnionych d«* głodowa­
nia PPS otrzymała 9 mandatów, Zi_N 5 mandatów 
Cn. D. Z mandaty, Poale sjou lewica 2 mandaty, 
Poale Sjun prawica 1 mandat; bez maffktu po- 
żosmli P.tnja Pracy, blok bestpartyjny i Bund. Na 
llśte PPS padło około 1 ty* grosów' więcej, ani­
żeli przy poprzednich wyburadż, które jak wia­
domo rosiały unieważnione.

W YB Ó R  DO B A R Z ą d U  AG U O Y Z PR Z  ESZ KO 
DAMZ. Karpacka Ajencja Prasowa donori: Pod­
czas wyborów do zarządu ŁWiążkn żydowskiego 
„A^udy" W Nowym Sączu pi/.yszło do bójki. tizęSć 
ortoJOksów z „ A gudyc , tzw. grybowskicii po<i wó­
dką niejakiego Szubina Stultcra wtargnęła do lo­
kalu wyborczego, który znajdował rlę W kabule, 
ueil.ijąc ziiszczyć spisy wyborców i iłine doku­
menty wyborcze. Dopiero energiczna interwencją 
l<oUcji przeszł-udoiła temu zamiaru W i  położyła 
kres bójce

ZNOWU POMYSŁY Z DOMEM 0R \ W  ZARO- 
P kNRM- (kap.) Kilkakrotnie jdż prupoaowane u- 
ti,"cvrapaie w Ztu-wj “oem domu f f j  nie dochcd. 'o  
do skutku, dzięki * ergicarctau preeelwdłdełaalu 
*ler turystycznych i  artystycznych, Bdtuiieiu któ­
rych dom gry amleui&y dotychctusowy charakter 
Z okopanego.

W  Udach catatnidi projekt ten Znów «użyl W 
zmienianej nieco i<m tnie. W  restauracji ąior kie* 
Oko1- ma być mianowicie utworzony stół gry, aa 
który otrzymał już koncesję pewien prsedsiębior- 
ca z Katowic. W  związku z tern . ~apo yn„ się 
znów w  2 .akopi.nem energiemu ai cja zwalczania 
lego projektu.

p o l ic j a  u z b r o j o n a  w  K a r a b i n y  a iA jzy
NOWE. Z Warszawy donoszą: Komenda Ołówtn 
Policji Państwowej wprowadziła ostatnio w  nie 
których okręgach ręczne karabiny maszynowe. 
Karabinki te, dotychczas używane tylno w pohcjŁ 
amerykuństiej, są bardzo lekkie, złożone \v odpó 
wledi.im futerale i żarżucone nn pasie pfzeż ra­
mię, nie przeszkadzają w  marszu poucJaż oJJhaWf 
i nie są widoczne. \V Warszawie nkaiwły się oh«  
poraź pierwszy podczas defilady rezerwy polłcj. 
Warszawskiej. Broń ta była już używana po rae 
pierwszy na Wołyniu w nkcji przeciwbundytkiej.

ARESZTOWANIE ŻONY POSŁA IsaLLIN A . 
Poszukiwana od dłuższego Clasu żona posła Bal- 
lina. pozostająca pod zarzutem uprawiania szpie­
gostwa na rzecz obcego pnńslwu, została w  dnu. 
28 bm. ujęta w mieszkaniu prywatnem i zaaicazto 
wana. Także i poseł Bnlin Jest poszukiwany.

DEMONSTRACJA w  c z a s ie  ł o u r z k SU O- 
P IA R Y  UCHYLENIA KONCESJI. Onegdaj W cza­
sie pogrzebu znanego kupca żydowskiego M Głtt- 
ski ego, który w Białymstoku popełnił aamobój- 
stwó z powodu nadmiernych ciężarów podatko­
wych. odbyła się oieba i Wzruszająca dzmohatfh 
cja Trumnę ustawiono przed Izbą Skarbową i  
piz.ez kiłk minut Zaległa cisza. Podobna l  n „  
powtórzył: się przed „Urzędem podatkow^ym".

TRAOlCafNA OMYŁKA. W  Warszawie ua i^gtt 
ul. Karmelickiej i NowoPnek strzelił Izrael Ttu- 
ber do 22-lctniej Geni Stocuman. Jak się okazało, 
Tauber chciał zastrzelić niejaką Souję Szafśro 
z powodu zawodu miłosnego. Ofiarę trngiczncj po 
mylki przewieziono dt szpitalu. .  sprawcę & «*
SZtÓWUAO.

jedyne w swcurti rodiajn cth.?nuiiąc« taó
cc egzotyczna i s . l o « ,  Jak chaftestgn 1 to.

— BIANCA DODO, malefika, arcczn taocerka o  
raz jc.j tnis.tiim, słynna Rita Sacehetto, wystąp,4 
ponownie w Krakowie w niedzielę 4 grudn a o godz. 
5 popołudniu w SCtir/m Teatrze i w rkćtiają tnu- 
gram nadzwyczaj eiektoway 1 nrezmoteo&y, który 
niowątpiwic Ściągnie do Starego Teatfa łłutny pu- 
h&aaoSci, a W szózegółności dziw; i

BK.PEP.TUARY T K a T } s«'-'A K R A K tiW SM i. = 
KRAKOWSKI TEATR Ż tftu W tfk i

Bi RochcfliUtl 
tpocz o godz S"'0 wiirms.)

,śr<xla: ..Agftz#^ ■jii-cgyitó i.

TEATR IM J SLUw !aCKJEGO 
(p od  O „Od, Tao W.ec? }

.środa: „Wyzwolenie1* prżtdsł. -zkolnt o  jodz. 
7 39 wtocz., Kunim: ó  godz. «T4M,

CawAtteu.: „1 oratwoi

TEATR OPBRETŁA „n o w l ^cu*
(pow  o  godz !  j ) wibolJ

Siodą. ,dŁróioWa i F .*“ yd; m  .
G*W*rtoit; KrółoWtt i  * B tjtoktot*.

Prógram  siacyj radjofoalcznycli
Środa, 90 lUtjpad*

Kzuków (006 m) i 2 Łygnnł ctasu, keunmikaty. 
i720—1?R» Ddcayt pt. ,^j«zrobouie a emigracja w 
Polsce--, W ygi Dr A. Muiler. i7M5- -1614 Program 
dla mWjsić^y. 1*14—19 Traawh. 1 Wp-Jtawy. 
jT 3W 20 odczyt p t ^ o in cy  Uu łwwi*“, w ygt 
Pr«f. Dr K Eouppurt 5 »ló- 20*30 Odcz>*t pt. ,ftjwt 
oka h i mtiijkę francuską-', wygł. Dr J. Reiwi. 
“2Ó90 Końcerl potWięwouy muzyce fraucuskiej —■ 
Wykonawcy: pa  Rwa BundTówska-lUPskiL M. De 
io.ii r-lflkiiśżeWśłd ( 6piew), pcct. M. S a leń? i (Altó­
wka), J. S&alfesku (ąkeiłip.) Dy,r B. W. WaleWńfcL 
W  programie to. ih.: L/ilo. Faure Debuńsy, Ra- 
V6’ 22*30 Mliżyka iAlof- *  rP«V^ilOfll,.

WarśkaWd (1111 to) 12, 1. i 1KBŚ Kotóutókaiy. 
1 ^ -1 8 T .5  Program dla iz f«sk l « T i  Roueerf. 
29‘Só „Bńjadera* ópered u KałJWfa, 3<r30 MUŁ ta- 
necŻŁa.

Foaaatoś (S44R ift) 12*40-44 Ork wojsk. 13 i  14 
Giełda, i/—ir t ó  PihMraai dla daed. 17*44-19 

Koncert r  kaWtariŁ 2tf2D - 2* Robcert (Beetilb* 
v€Sn). **2'3D Muz 'abb. tou

Wiedeń (517.2 to) 11 i 16TB Kmiserty.
Berllfa (483.9 m )19*0Ś sw k t W am^dutach 30 

Mużyku wspólćdiMH (RUtdemiih Jartmch i  tu.) 
J  Ył Mu ł  lekku.

Stuttgurd (379.? u )  29 , K roiowu pow tarza '', o- 
perełka Straussa.

Hamburg (udl7 to) ld*l& 1 11 Kumtortjr. 20 Mu ł  
lekka.

F «  1. .hm u/M (428.e to) 10*30-18*54 W y j x Optor 
PtłCdoiesio. JJWÓ Muł  kanantbaa

Z  SALI SADOWEJ
Dilś zapadnie wyrok w procesie 
o tamordewanin doicr<> skltOb 

<*rx«wa
YV drużba dniu rozprawy przed ławą pi-zysię- 

gkyeh w krakowdum sądzie okręgowym karutra
0 tatoc. „--'Wanię lozorcy -kładu drzewa prty ul 
K auiiwiuej prżesluchaiio naCżelnlka wydilału 
śl-duu 5 0  s(. koin mrla Polaka, ktor\ pnedstk- 
wT wyniki ślnizlWn zgodnie z aktem oskarżeń' ■ 
Dal■»! świadkowie nie wnieśli nowych sżeżegó- 
łów do sprawy. Oskarżeni Góralczyk i Kędzićża* 
Wa, konfrontoWoni z poszczególnymi śWIiidkałUi, 
powiarziili swe zeznania, przyznając się cZęśclOr- 
wo do w im . Zaś Szczurek tlslłowi * Wiue żfepchhą. 
ba ws;tółoskarjtółi)rcfi, któłych namówił do Zbro­
dni, nie bioi-ęe s«fn lulżifllh \V hiordzie rabunko- 
Wym.

wyrok zapadnie w 4oiu dzisiejstym.

Sąś wydaje po rat trzeci wyiek  
w tejsatnej sprawie

Dna wyroki uwalniające, T/*il — kanądżojąuy
Wiełifcle Wrażenie wywołało awego aa sa saroO- 

bójśtWo por KaOpei uiewio? a na cmentarzu tako- 
wiokitn na grobie prto lWezs»Wr zflnrłrj iegó 
przyjaeiól>«. mężatki K. Miłość dwojga młodych 
luobi Wywołała niepożądane następstwa, a > abieg 
żtołerzający do Usunięcia śladów lego słośUMtU, 
spowodował tragiczną śmierć młodej nifcWiaśły. 
En Istoto następstwem było oskaruenie akusueriu 
Ptouliny NoWukoWej o  zbrodnię z pur 144 uk< 
(spędzenie płodu). Proces ten tuczy się od juW- 
a i»j *>«cb lat. DWuKrotnic tutejszy esręgówy 
kurny OWatżóńu dWolnil, atołl Śąd NajwritoZ) 
wyroki te znłó4 i  polecił po u^upełaleśtlu a»WO* 
%i«W porowmc Za wytokować.

Wczoraj właśnie tocz,-a 1 3ię po raz trzeci rjJH 
prawa. Trybunał zatządz-wszy tajność rocptoWy 
t rzekłuchuł okuło 29 kW.adkóW. RomraWU trwała 
bez prżęi Wy od godaiuy S do 4 pojłohtdniu Z u Jr» 
gi na uwukrotSe żtóeśienie wytoku prowadzotto 
ją e nadźWywujbą ^krupulauiośną. Jako z m m j 
„rżekau próf. Dt Dibrytoit i Dr GrudtcwśkL hr
(odame Ut«j p>pbłtuM«ł tryŁo_J Ogłosił w y W ł .  
uznający oskarżoną Winną aanmeenej jej aafwdśi
1 zasądzający ją na uń? dętai, g r włętoanto 
pfMfe i  y3 Ukt. OakatouDB wśrui » pacan, w i 
zgłosiła pmeeuiw wyrokowi zażaledle nlirwużooarf 
wobor rego sąd Nuiwyżsży rówtuaż 4 o raz truta 
óMjttte się tą sprawą

Trybun .łowi pttwwodnlcżył sso Dr K :<nun* 
W CW ńli ssA Warćhufewskł ! MO Nie IWłWdtk 
oskarżrł prok. Stąpor brooiłi tdwołuud Dr 
blaU i  Dr GołtUab
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Fundusz łańcuchowy
na n e u  budowy żydowskiego Domu

@Lmnastyc2nego w Krakowie

lnż. Adolf Siódmak składa tysiąc złotych
i w zyw a do złożenia odpowiedniej kwoty pp. 
lnż. W ito lda Epstcina, lnż. Bernarda Głazem, 
F -m  I reylich i K a in ie !, Inż. lózefa Litier.fhn 
la. Dra Jakóba Lewkowicza, Szymona !,e.vko 
wicza. dyr. W incentego Moszkowskiego, lnż. 
Henryka Rótlermana. Bertolda Weinsberga, 
Radcę inż. Zilza.

* * *
Datki składać należy na adres: „Now y Dzśen- 

nik“. dla Żyd. Tow . Gimnastycznego, lub też na 
-konto 2. T . G. w  banku Holzera.

nTi-rr-rv. iir ,g r  w . — r  ' ■ » W *

Nikczemna napaść ,,Kurierka* 
na łydostwo b . Kongresówki 

i Kresów
W czorajszy „Ilustrowany Kurjer Codzienny" za 

mieścił obrzydliwy artykuł wstępny pł. „L itw a 
cfwo w radach gminnych na K-esacti . N ie mamy 
ęnmiaru polemizować z autorem tego nędznego 
paszkwilu, albowiem człowiek nazywający ..szka­
radną. barbarzyńską gwarą" język żydowski san 
siebie moralnie opluł i zbezcześcił. 2e p. ..Xv- na- 
isyKn przylem Perecu „żydowskim rewolucjoni­
stą". świadczy ly lko o bezdennej jego arogancji, 
ctóra walczy o lepsze z grubą ignorancją. Panic 
,X y\  nie pisze sie o  rzeczach, o których nie ma 
iię p o jęc iaD op raw d y  rozumieć nie można, dla- 
« e g o  nazwanie ulicy w Brześciu czy Międzyrze.- 

imieniem jednego ■/. największych żydowskich 
•oetow, jednego z. najszlachetniejszych łudzi i 
zezerego przvtem przyjaciela Polski, może ucho­

dzić za prowokację Polski lub za czyn antypań­
stwowy. Ty lko  w chorobliwym mózgu mogła po­
wstać tego rodzaju dzika koncepcja.

A le  polemika ze sensacyjnym brukowcem ni­
komu nie przynosi zaszczytu Zwracamy tylko n- 
w agę krakowskiego żydostwa na ten nikczemny 
wybryk pisma, które niestety popierają niektórzy 
Żyd zi Oby to było dla nich nauczką! (—)

i i

KRONIKA

Wschód
słońc* 

17 m. 19

Listopad

30
Środa 

6 Kislew IB88

Zachód 
słońce 

15 nu 3(1

Podwyższenie opłat pocztowych 
i telegraficznych od 1 grudnia
Od jutra, t. j. czwartku, dnia J grudo a 

Obowiązywać będą następujące ważniejsze 
u n iu ty  w  ta ry fie  pocztowej i telegraficznej-. 
iW  obrocie w ew nętrznym  kosztować będzie Ust 
Ć v  Wagi 20 gram ów  —  25 g r „  ponad 20 do '250 
gramów —  50 g r„  ponad 250 de 500 gram ów 

80 gr. Kartka pocztowa — 15 gr.: druk. do 
IBagi 25 gram ów  —  5 gr.. ponad 25 do 50 gra 
®ftów —  10 gr., ponnd 50 do 100 gram ów  15 

polecenie —  40 gr.; doręczenie posp eszne 
•*- 80 gr.

* 1 W  obrocie zagran icznym  kosztować będzie 
hst do wagi 20 grantów —  50 gr.. do AusU p, 
Czecbusłowacji, Rumunjl i W ęgiei —  10 gr.
kartka pocztowa —  30 gr.. a do krajów w yże j 
Wymienionych —  25 gr.: polecenie — 50 gr.: 
tbcęczende pospieszne — 1 złoty.

Opłata od w yrazu  telegram u zw yk łego  — 15 
§•'- oraz taksa zasadnicza — 50 gr. Oplata od

w yrazu  telegram u p ilnego —  45 gr, oraz ta ­
ksa zasadnicza —  50 groszy.

Plastycy krakowscy ku czci 
Wyspiańskiego

Tow. Przyjaciół Sztuk Pięknych m  '.adza w soń:'- 
te ćbńa 3 grudnia o Zodz. 5 p tpol. uroczystą Akadc 
mję ku czci Wyspiańskiego. Na program złeża się 
arzemówi&uia firóf. St. Estreichera. proŁ tuiiana 
Nowaka,, artystr Teatru Narodowego Koiarbiń- 
skiego, za dyrekcji którego grano pierwsze utwory 
Wyspiańskiego i przedstawiciela młodej poezji Jana 
Lechonia.

W  części drugiej programu artyści Teatru im. 
Słowackiego wypowiedzą fragmenty poezji, które 
charakteryzują Wyspiańskiego, jako plastyka, oraz 
chóralnie JHyron Vctoi Greator"'. Chór ,.EcHa‘‘ f 
chór Akademicki wykonają kompozycie prof. W.-d- 
lek-Walcwskicgo -od dyrekcją autora. Audycja bę­
dzie t.tansaihowasa przez ustawień? »u sał" mikro- 
fon. Z togo też względu uorasza s*e zaprrszowrcb
0 punktualne przybycie-

W  ..Św ietlicy" urząffe<4ia będzie wystawa ksią­
żek, grafik:, rysunków j pomiątuis po St. Wyspiań­
skim, użyczonych przez rodzinę i przyjaciół Arty­
sty. Ze względu na Wystawę Czeską eksptiua.ty 
wystawione będą tylko prze/ niedziele. 7. powodu 
bardzo ograniez-ónei ilości miejsc uprasza się o 
wcześniejsze zgłaszanie się po zaproszenia w kanoe 
tarK dyrekcji v.- Pałacu Sztuki.

Kasa chorych m. Krakowa 
w nowym gmachu

W  dniu wczorajszym  rozpoczęto się nr: cdow.-uńf 
krakowskiej Kosy chorych w  nowym, okazałym 
gmachu, przy ut. Batorego !. 3. W  gmachu ym proc, 
htar a di n-ms trac y inyą i ■ czynnych jest M  .»iubulr.to- 
riów  feczjrfczyolL /, których każde posiada nddżję’ 
na poczekalnie. Amhiikdorfj > cały Iwdyaek nrządzu 
ne są wedle stowoczesnycli ppsniłatów .kv«j«yiy. r. 
wielka ilość ambulatoriów umożłiw: sprawne ! szyb 
kie załatwienie igla-isóaoyęli yje chorycli.-

Gmach pfy.y ut. Ba torego, który wraz- z u rządz-.- j 
aiwn kosztuje około półtora miliona zł., wybudows 
,ny został z kwot uzyskanych' 'podwyżki składek.o 
10 procent. Uroczyste otwarcie nowego hudynk.- 
no.sippj w n iedzie lę , dnia 4 grudnia o godz. t ł  przed 
poi. w obecności ministra pracy : oplełd spot. Uw- 
klewłcza, bąckeląśirów departamentów tego mmi ster 
siwą oraz przedsiaw-icie* władz krakowskich.

8 mim towslm Mika
droźyin laneso  xa m. paidzlwrnik

lak wiadomo. Komisja statystyczna w Krakowie 
obliczyła wzros; drożyz.uy w  mieście na miesiąc 
październik na 8.1 proc. Przeciwko retrui orzeczeniu 
odwołał; się przem ysłowcy krakowscy do główne; 
komisji statystycznej w W arszaw ie, twierdząc, że 
niektóre pożycie obliczenia krakowskiego są fałszy­
w e i wskaźnik dla Krakowa powinien być znacznie 
mniejszy. W  związku z tera odbyło się wczoraj w 
Warszawie posiedzenie głównej komisja statystycz­
nej. Przedstawiciele przem ysłowców  domagali sic 
w  dalszym eląjji zotesienia orzeczenia komisji kra­
kowskiej, natomiast przedstawiciele zw iązków  ro­
botniczych zażądali materiałów od komisji krako- 
wskiei. Wniosek fen zosioł przyjęty.

Kiedy Jednak przem ysłowcy postawili drugi wuic 
sek, zm ierzający dc zniesieniu uchwalonego przez 
krakowską komisie wskaźnika, przedstawiciele ro­
botników opuścił! salę obrad, uniemożliwiając przrz 
zdekompletowanie powzięcie powyższej ochwaty.

— Z  WÓDOCLkGL KRAKO W SKI EGO. Indy 
tul w odoc iągow o kanalizacyjny w  W ars/uw ie o- 
pohl licował pracę fi wodociągach polskich. W pra 
rv  tej. opartej ua podslaw ie <bl słałysślycżioych. 
n<pimie..vuiulr^jiąią- !irnl;ow-:?!?i z najw iększą ilością 
wody. 120 litrów  na głowę*' nueszJkuuca w  ciąji,ti 
•loby', flostarozaw-j przy kosztach hndowy woiio- 
ci.-ipu niższych, niż w  wodociągach miast tej.sa- 
rrtoj w ielkości. Obecnie w w odoc iągu  krakowskim  
pracuja w szy s i kie maszyny bodące do dyspozycji 
tak. że. niema, rezerw  w kotłach i 'ua.śz.ynaeh. 
Brak jeszcze drugiego rurociągu lloczreun i gra- 
w itncyinego tj urządzeń, które iroą lyby  ihnf-tar-

. rzyć leszcze w iększej ilości w o r ly . rjiajdw jarej się 
poddostalklcm  w  ujęciu woclociągO)vem. Dla uz)p 
pełnienia flziałalnośei wodociągu m iejsk iego przv 
stąpić należy w krótce do budowy stacji prób w o ­
dom ierzy gdyż lakje.i stacji p ańslw ow ei w  P o l­
sce w ogó le  dolychcŁos niemą. ,

-  PÓT yCZLNll PKOKor iW lA Z PODGo- 
RZR.M t iłN J A  A l '/ rO «ń f8 «W Ą . Dyrekcja M iej­
skiej K o le i FJc-iitryezraei zaw iadam ia, że od dnaa
1 grudnia Lr kursować będzie stale aż do odwo­
łania autobus Lramwajowy od zbiegu ul. Salinar­
nej i Lwowskiej w Podgórzu do Prokocim ia. Rew*

kład jazdy uwidoczniony josł na tablicy u izbio-
gu ul. Saliuarnej i Lwowskiej, oraz, w Tb-okocimHi 
p iz rd  iktiuera Lori-.omu pracowicikuw warsztato­
wych kolejow ych. Cena biletu lila dorosłych 4<ł gr, 
tUa dzieci do tai IdKrlu, ‘ft gr. Kart wolnych, ja- 
kotd/ .nlg żadnych ido udziela się.

— O RG ANlZA liJA  POLt»zNVt:H  W najkrót­
szym czasie nastąpi zorganizowanie położnych Ma 
łopolski aa wzór organizacji, działających w  Po- 
zaiańskiem i b. Kongresówce, poczem poszczegól­
ne odziały utworzą jeden Związek Położnych 
Rzeczypospolitej Polskiej Dyrekcja Państw Szko 
ły  Położnych w  Krakow ie zwołuje wszystkie p o ­
łożne. Interesujące się sprawą mającego powstań 
Związku Położnych Małopolski, na zebranie o r ­
ganizacyjne. które sii odbęd/ąc iluia 7 grudnia br, 
o  godz. 18-tf-j w  suij wykładowej Pańslw Szkoły 
Położnych, ul. Kopertwia 17.

- TKGC«ŁfłCZXA U*YSTA."WA DHOBJ.15.
B I. KR (5LtK«Vttś R Y B  i Id . której o tx ,a m n  do- 
kooa min- Njoitabyłowski dr-m % grodmn, obfito­
w ać hę-d • r i) iTjespoHjóatik-i, które /sitiff-.nMaiją 
UApe.wr,'5 Hicertdtip sfery .spcdw-zewt-lwa krafcow* 
r.k.jrgf). .ToUi.j ,■ .,k-A; u ■c.s!ifutyi.ti„-.k bę*lzac po­
kaz nawiązania lyczuidc; za (UMitoca gołębi pt»C»- 
towych w tcrcnuci: zagastowanych Pokaz len wy- 
kołumy będzie »:i lerKiik- w ystaw y, w  kos-zaradl 
pr/y ul '/. w  H- rv t:i i r-cki< * i JC NN ywiazAn /. tem 
7:«vviniiarnia umnjtct wystawy .sąsiedztwo koszar 
juzy ul. Zwit-t/.vui«*ckh',i h  dymy. kión v< dniach 
wystawy tj. od -t do s gi-utkuia imosić się będą 
w tvm icrcnie. p»«rhnik-.a z. dymnych świec. które 
Zastępować bę«La trujące gazy. *ie nnłeAy nteO i 
alarnK w ać straży jmżarfie.i Wd.

_  NA TAlMri; WCZORAJSZYM zanofcowma* 
ra.ślępiijati1 ceny. Nabiał: 1 Ulr mleka nuerJ>ie«ctua* 
go M> do 45 gr. zbieranego IW 'to 3E» gr, śoiictany 
slodUiuj •'(<> ilo 7:i }£i 1, walnej 2 do 240 zł. 1 kg ae> 
ra 4.50 <U> l.Bo zł. masła zwyczajnego M O do 6X0 
zj, ik-j rowcgo 7,.% »hi £40’ zi. ja,jo X  do 27 g f  
Prób: kura * (hi N >1 p-*r:t kuiczat 4 do 6 tł. kadh 
ta fi un 7 d  gęś X tfó K> zł Jarzyny: l  kg łaeaa- 
niakuyr t?- de 15 >yr. 1 kg amoków 18 do 22 9 4- 
rńiurbwj IS st© "25 gr. pietruszka 25 do 30 gr, «•*  
bul i 50 <W) BO gr. umsoku. 1.4D do 1.30 r i, pwilM ?  
rów l.,Y) ilo 1 80 zł. włoszc.z.yzziy 35 do 40 gr, c M k  
nn 1 ftO do I SO zJ selery Ś  óo 30 gr, główka k»T 
jyasly białej 12 do 20 gr kalafior 50 g r  do LS0 4b 
Owoie: 1 kg jabłek 50 gr do 130 ił, g raan k  l l l  
2 40 zł S l

ZNOW U UPADEK Z R U SZTO W AN IA . W w y  
raj prrcdftnhtdkUou! fomasr Kotas (taż 33) n b oM lk  
z  W ęgier. zJtjeU przy . budowie donw jn *y  hŁ. 
Siarowiśloe 60, spadł 7. belkow«a»a na* wysokoMI 
trzecie«n niętrs aa dmgie piękno, dołw jęr oelndpw 
wau; - gtówy ' rgótoych kontuzyl Zawccwaar I h  
karz ąciąotnwia ratunkowego, po adarieWW 
sjzei iłomacy eka rskiek przewiózł oftarę 
do s/obala.

-  ZACZADZENIE OD ZELA2KA. P o *o to w t*
tuokowe /awc?.viHUo ua ul Zamkową 15. gd2ie  
ria Madejówna Oat 18) służąca. *  legia zaczadzi 
od żelazka do prasowania. Po przywróceato 
czyny do ąrzyyoroapści, ppłecooo ją opiece 
wę i *

-  POD RLRa BETONOWA. A-Mnt OnogoW  
Majtyrdak. /aroleszkaLy przy tał. KasztełaAsidel l t ,  
bawiąc się w  sktnd-zh*. rur hetoaowych -ostał przy 
«v cd cn v  iedna z rur. skudcicm czezo odniósł węd 
kie uszked/onk ciała, zwłaszcza ztowy. Ciężko e to  
re d7 :ecku przewiózł:: karetka potrotowłe do SZ|A> 
talu.

.—  ZDERZENIE W Ó ZKA 7. AUTEM, lao W otn tot
jadać wózkiem o jednym koohi potrącił na skrzyło 
wa.niu uWc Rzeżnlazcj Podgórskiej dyszlem aoto
nr. <i?OI, wyrządzając szkodę w kwocie 300 zł.

 o-----
DYREKCJA SZPITALA ŻYDOW SKIEGO w Kra­

kowie dziekuie p. Lisigowi Krcnglowi za iustrumen.
:a, przekazane' s*phatowł vy. myśl zarządzeołti Mp, 
córki. Dr. .Malwiuy Kreirgiówny



Sir. 10 ..n o w y  d z i e n n i k -  i .-.it:* Ni. :n «

11 i i i
(T ek iou ciu  od naszego kc-iospondeula)

W arszawa. 29 U  Uo tej chwili niema je­
szcze żadnej wiadomości o  dekrecie P rezy ­
denta Rzeczypospolitej w  sprawie zarządze­
nia nowych w yb orów ., Dekret ten w  myśl ar i  
13. ordynacji wyborczej powinien się okazać

Iw tydzień po wygaśnięciu ljia.ndatów. Możli- 
węm ''jest, że w^bec tego, że  P r e z y d e n t w y T 
jeżdżą d o  Spały dekret tki,zostanie już $ . clp.ai 
dzisiejszym, pędpiśans» ugłosżęnib zaś, go mir 
stąpi w  terminie przepisanym.

aresztowany za naauiycia
(T< lefoaem od oaszego korespondenta)

W arszawa. 29.: I ł  ^in. W  związku ze znane I uy został d. T  Dymów. iki. b. poseł na Sejm 1 
m i nadużyciami w  Banku narodowym z rózpo i znany działacz rozwojowy, 
rządzenia władz' sądów o-śledczych aresztowa --------

Rada Ligi Nar. zbiera się w poniedziałek
Centralnym punktem sprawa polske-litewska.

(Telegram  wlaspyt „Nowego Dziennika*')

Genewa, 29 1 1. (D ) W poniedziałek dnia ó. 
zbiera się Bada L ig i .Narodów pod przewodnie 
twem posła chińskiego w  Paryżu Szung Ln. 
Punktem ceulraJnym. dookoła którego skup ,.i 
■>ę powszechne zainteresowanie tutejszych 
kół politycznych, ju*t tjczywiścic spyawa poi 
■ko-litewska.

Z  kó ł zhliżoi.ydp ih' L^gi Narodów dowia 
duje się W asz korespondent, że na najb ljżcze j 
sesji czynione będi ialc najusilniejsze stara­
nia, by raz nareszeV Dołożyć kres stanowi wo

| cuj:i sobie w tutejszych kulach po ministrze
; -łielgijskim- Iłymanśie. który uchodzi za pierw 

/•.•rzędnego znawcę p«obłemu. . pnlsk-.-litew

jennem u między Polskę a U rw ą. W ie le  obłe
JM

j Duże wrażenie wywarła Lulaj wiadomość o 
uiiuciziruwn pizyjeżdzic marszałka Piłsud­
skiego do - Genewy-.’ Tutejsze s fery są • zdań*a. 
że osobisty udjiał marszałka Piłsudskiego w  

I • <-bi--dach' genewskich, ułatw- w znacznej m ie 
! rze sytrre jsy ii usunie wfele nieporozumień 
j a Areszcie pi zy -pieszy pokojowe załatwienie 
i sprawy.

ni tłu mm ni i feflata
w  l;iiŁ£-Ssi« s g »s *£ .w «ik d a «ic ó iir

siejsrrsm
(Teletoni n. a-l nru-zego uorespoudertn'

War«zuv%';« 29 l i .  Siu. Z okazji zakończe­
nia kadencji $ jrsui i Scuaiti k!ub spraw.ozdaw. 
ców  paj'iaU:>.i«i.!u iły «h  urządził dziś jo p o ła w  
dniu  sv sw ym  lokalu p i/> jęcie d la  prezy.dju**:. 
Sejm u i Senatu, m arszałków  i wicemawwńf'--- 
ków , dyrektorów  kancehii ji se jm ow yeh Td 
Prezes klubu spraw ozdaw ców  pai tnmerilar- 
nych  podziękował p. m arsza łkow i T rąm pezyń  
skiiemu. który b y ł piastunom klubu,' o raz p.- 
B ata jow i, k tóry okazyw ał w ie le  życzliwość® 
dla klubu. W ś  ród im łe j oogaw ędki zebrantfc 
przeciągnęło sio do godz. 7.

Blok wyborczy Chadecy 2 Piastem
'T ele fonem  od aaszegu korespondenta)

Warszawa. 29. 11. Sin. p rzez cały dzień ds?I--
iie jszy odbywały sic rozm owy między. przed 
staw ;ciclam; Piasta i Cli. D. w sprawie utwo­
rzenia współijHfcc^błokii wyborczego*Rozm owy 
te prowadzone są w obecności . pp. .Witosa, i. 
Chacińskiego. Posunęły się one. już o tyle nar 
przód. W  oba stronnictwa w  najbliższym cza­
sie maj* dojść do omówienia szczegółów poro 
zumienia - wyborczego. Niw.aićżnie od tego 
sti onnicfwa prawicy aż do NPR  prawicy per­
traktują o utworzenie wielkiego biokn stron­
nictw stojących da stanowisku narodowo-karo

■ w *

lickńn.

W czwartek przyjeżdża do W ar* 
sza« \ iłr Herires

„MarS7a*ck Piłsudski ręczy za pokój
w Europie wschodniej

Tak oświadczył am basador Chłapowski na konferencji ł Briaitdea.
(Tel|pram własny ,JSi oWego Dziennika*)

Paryż 29 11 (D ) Briand przyjął dziś amba 
•adora polskiego w  Paryżu, p. Chłapowskiego,
•  którym  odbył dłuższą konferencję.

P . Chłapowski poinformował p. Briauda o 
obecnym stanie Tzeczy w  sprawie polsko-litew 
skfej i wyjaśn ił, pewne szczegóły, pozostające 
O związku z notą polaka do rządów.

P. Briand uznał wyjaśnienia łunbas&dcrn 
Chłapowskiego za w zupełności wystarczają 
ce i zadowalające. Szczególny- korzystne wra 
żenie wywołało zapewnienie p. Chłapowskie­
go. iż marszałek Piłsudski osobście ręczy za 
utrzymanie pokoju w Europie wschodniej.

Warszawa. Ć9, i . Sb;, w c/.wanck ,irz.vb> 
wa. do W arszawy dc-legat niemiecki minister 
dr. Hermes, który bezpośrednio po rn-zj jeździ-’ r * 
rozpoezrre 'rokowania ? delegatami polskimi.

Ustąpienie redaktora naczelnego 
korfantowskiej „Polonii4*

m*

St. Zjednoczone i Sowiety w Genewie
P rted  rozpouąciaih ^brad przygotodaiireiych 

konferencji rozbrojeniowej

Kulowiąe. 29 11. P A T . Z nadejść en< wiado 
mości o brzmieniu wyroku sądu marszałków . 
skiego w sprawie Korfantego naczciny 
ktor „Pu lon ji" pan \V1. Żubawski zgłosił: 
swoje wystąpienie ze skład redakei tego p i­
sma nn ręce p. Korfantego, który wczc-raj wie­
czorem powróci z W arszaw )’ . Dzisiejszy Nr. 
„Po lon ii" wyszedł już bez podristi p. ZabaW- 
kiego. Numer ten zawiera artykuł starający 
s ę osłabić Wrażenie wspomnianego wyroku. 
Jak słychać za przykładem p. Zabawskiego po 
śżli także inhfl współpracownicy redak-j7.

Aresztowanie żony b. pes. Ba lina

Londyn ż9 11. P A T . Z  Genewy donoszą, zc 
większość delegacyj 26 państw biorących 
ud’ ’ ał w naradach kom isji przygotowawczej 
m iędzynarodowej konferencji rozbrojeniowej 
przybyło już do Genewy Pie-wsze posiedzenie 
kom isji wyznaczone zustało na dzień jutrzej 
szy. Poraź pierwszy w naradach komisji wez

mą udział przedstawiciele państw nie będą­
cych członkami L ig i a m ianowicie delegaci 
Stnów Zjednoczonych j. Sowietów. T e  ostatnie 
reprezenl jwane Lęda wogóle po raz pierwszy 
na terenie L ig i w odróżnieniu od Stanów Zje 
dnoczonych, które brały udział w  pracach L i­
gi w  chaiakterze obserwatora.

Warszawa. 29. l i .  Sin. W  tych dniach została 
osadzona w  więzieniu pod zarzutom agitacji ko 
unistycznej żona b. posła Ballina. Zostaje ona 
w  tych dniach przewieziona do wiezienia w  Li 
dzie.

Aljechin mistrzem świata
Buenos Aires. 29 l l .  P A T . Mecz szachowy 

między Capablanęą a Aljechinem  został defi­
nitywnie zakończony. Warunki matchu opie­
wały, że zwycięzcą zostanie ten, kto pierwszy 
W)Tgra 6 partyj. A ljechin wygrał dotychczas 5 
partyj, Capablanca 3. W czoraj w  35 prstji po 
40 posunięojacL gra została przerwana, p r zy - , 
czem Capablanca oświadczył, że zdecydowu 
ny jest zrezygnować, w tym dniu z dalszej g*y. 
Teto samem tytuł szachowego mistrza świata 
pozostaje przy Aljechinie.

Mistrz tenlsu liorzeluh
xa awenturewanie 

slą w  łtcwiarnl
Pra;-.;. . ’ ii ,  PAT. W czorajszej nocy z .utai 
i>rinr>, - ;-.ierw«7orzednvct) tu te iw e h  ko»

wfiaijn- aresztowany mistrz czechusłowack w 
grze tennlsowej 23-letni Korzetuh, za awanir.L 
nicze zachowanie śie.

Przenoszenie obrazów 
na odległość

Wiedeń, 29 U. P A T . W  dniu 1 grudnia za­
prowadzone będzie m iędzy W iedniem  a Ber­
linem przenoszenie na od’ egłość obrazów we­
dług, systimu prof. Karolusai W  dnUt f  g ru ­
dnia o godzinie; l(* przedpołudniem nastąpi te 
legraficznsj w ym  ana portretów >hu kanclej.zy, 
poczęto urządzenia będą oddane do użytku pu 
bJicznego.

Wielki proces komumstyczoj' 
w Łucku

Warszawa. 29. 11. iSn. W  Łucku rozpocząć 
się wielki nroccs przeciwko 57 cztcikon kotiiu 
nistyczne, partji iśkiainy Zachodnie.:. 3roiu mie 
dzy łnnjmi adwokat dr. I.andau z Przemyśla, 
Poseł Pod liii'ski. który zgłosił się też. jako o* 
brońca został na wniosek prokuratora wyłączo 
ny z ławy obrońców. Prokurator umotywował 
swój wn.orek szkodliwa działalnością posła 
Podhirskiego

Pierwsza pożyczka anrerykad* 
ska dla sow etów

—* H ITAC H D U TH , P zis  o g , lz in ir  S w ir , 
ozór posiedzenie Kom. Okręgowego win 
snym lokalu przy ul, Dietla 38, z udziałem 
tnw Z Luft a " i

Moskwa, 29 11. (D ) Konsorcjum aiuerykąó 
-kio zawarło dziś z  rządem sowieckim urno- i 
wę w sprawfie pożyczki w  wysokości 40 m iljo - 
nów dolarów, którą otrzymają sowiety. Pienią 
dzc uzyskane z pożyczki obrócone będą na bu 
■owo fabryk maszyn i hut żelaznych. Jest to 

piorwrzs pożyczka amerykańska przyznani
Sowietom
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Emigranci litewscy wyślą delegację
do Genewy?

Iz GIEŁDY -S«

(Telefonem od naszego korespondenta J

W arszawa. 29. 11. Sk:. Z Wilna donoszą: Od 
dwóch dni napływają do Wilna emigranci Ko­
wieńscy, uciekając przed terorem rządu Walde 
loarasa, Uciekają również świeżo zmobilizowa 
Qi żołnierze, oficerow ie i podoficerowie.

Z R yg i donoszą: Mimo silnego obsadzenia 
granicy litewskiej uciekają codziennie na tery­
torium łotewskie emigranci. F-migranci ło tew ­
scy przebywający ia terenie Ło tw y  w porożu 
mieniu z emigrantami znajdującymi sie obec­
nie w  Polsce wysyłają podobno do Genewy de 
legaeję. która zapozna Ligę Narodów ze stosun 
kami politycznymi na Litwie. W  skład delega 
cji wejdą przedstawiciel socjal-demokracji lite- 
wsłtiej poseł Klepkajtis przedstawiciel ludow­
ców redaktor Michaś z.

Opozycja u Waldemar asa
Warszawa. 29. 11. Sin. Z Kowna donoszą: W  

mieszkaniu prezydenta Smetony w  obecności 
premiera Waldemarasa odbyło się zebranie 
opozycji, którzy sformułowali swoje poglądy 
na kwestję wileńską w sposób dla Waldemara

sa niekorzystny. Waldemąras w odpowiedzi 
oświadczył, że rząd obecny powołany został 
przez annję. przeto niepotrzebnem mu jest za­
ufanie partji, gdyż rozporządza siła. Wobec te 
go przywódcy opozycji opuścili zebranie.

Sowiety zareaguje^.
Warszawa. 29. 11, Sin. 2 Kowna donoszą, że 

u ministra spraw wojskowych zjawłł sk; dziś 
przedpołudniem attache wojskowy poselstwa 
sowieckiego zawiadomił go, że rząd sowiecki 
zareaguje silnie wrazić zbrojnego konfliktu li­
tewsko-polskiego

Emigranti litewscy pomasze­
rują na Kowno

Warszawa. 29. U . Sin. Z Rygi donoszą: P i­
smo „Jaunakas Zinas" ckx?tosi. że w  Kownie 
panuje przekonanie, że iiajdalej do 15 grudnia 
emigranci litewscy pod wodzą Klepkajtisa roz 
poczną marsz na Kowno.

w sprawie konfliktu
Paryż, 29 U . PA T . ..Joumai wyrażą p rzy­

puszczeni, ze Br and odbył wczora j / ongłcł- ! 
sklui ambasadorem lordem Creve konferencję ; 
W sprawie stosunków polsko litewskich Lzien | 
nik dodaje, że zadaniem Rady I.igi Naro­
dów będz e popi ostu stwierdzenie że państwo 
będące członkiem L igi oświadcza, iż nozostap.* 
w stanie wojennym z danem państw-m Prze 
dluże’ nie się lego rodzaju sytuacji jest bezwa ! 
rundowe sprzeczne z paktem Ligi. .Mado »> 
szc że Polska domaga sie pnprostu !i';4łnęs.>u ! 
zastosowania się d<. wyroku oz.j<’ tnezog<j. któ­
ry oddawna już u rogu Iow a 1 cały zatarg i któ- ’ 
rego Litwa uporczywie nie chcc uznać.

Co pisze prasa londyńska?
Londyn. 29. l i .  PA  t Prasa dzisiejsza pisze 

że Polska wyrażając chęć przedstawienia 
sprawy polsko-litewskiej Lidze Narodów w y­
wołała. iak najlepsze wrażenie usuwając wszel 
kie podejrzenie co do wojowniczość Polski. 
Pisma konserwatywne z wyjątkiem „Daily Te 
legrapl:" wyrażają się o nocie bardzo przy­
chylnie. ..Times'1 zamieszcza również artykuł j 
nacechowani przychylnością AYcstminster Ga 
/ette‘‘ t> d kątem reiacyj swego korespondenta 
który l>awi św ieżo w Wilnie podkreśla pol­
skość uuaślłi brak przygotowań wojepnycii 
ze strony Polski.

Sowiecka delegacja w Genewie
zaproponuje zawarcie paktu pokojowego na 10 lat?

Londyn, 29 11. PA T . Genewki sprawozda w ulowej zaproponować zawarcie paktu lukojo 
Ca ,Exchange Tek gra f" donosi, że rosyjsko ! wego na lat 10. Uczestnicy paktu mieliby się 
delegacja zdecydowała się na pierwszym po j wstrzymać przez ten okres od wszelkiej wojny 
siedzeniu przygotowawczej komisji rozbroję- [ zaczepnej wobec innych kontrahentów.

Starcia na politechnice niemieckiej
W  Bernie mor.

Studenci żydowscy zaatakowani przaz pałkarzy niemiecko-narodowych.
Berno Morawskie, 29 U . PAT. W czoraj przy | nacjonaliśc zaatakowali swych żydowskich 

ótlo na pohtechnice niemieckiej ponownie do * kolegów laskami wTobec czego mufćala wkro- 
*^antury ponitiędzy studentami niemiecko-na j czyć do gmachu poheja z ubnażonemi szabla- 
fodowem't a młodzieżą żydowską. Niemieccy i mi. której wtesz.cic tidaio się położyć kres bójce

Plantatorzy buraków uchwalili 
podwyżkę cen cukru

(Telefonem  od naszego korespondenta)

W arszawa. 29. 11. SIN. W  W arszawie zakon 
j-żony został walny zjazd plantatorów 
*6w cukrowych, na którym polecono

zjazdu, aby podjęło kroki u rządu zmic- 
r*4jące do podwyżki cen cukru,

Rtąd scentralizuje wszystkie 
rektyfikacje spirytusu?

Warszawa. 29. 11. Sin. Ministerstwo skarbu 
. dyrekcja państwowego monopolu spy-ytu.se- 
j 6SO ma zamiar rozpocząć kroki, celem z.cea i 
^ iłzow am a wszystkich rektyfikacji w Pot- i

sce. Istnieje pian stopniowego zniejszania licz 
by rektyfikacyj, a to w  ten sposób, że monopol 
będzie przydzielał surówkę tylko kilku rektyfi 
kacjotn w kraju. Inne rektyfikacie będą stopnic 
wo wykupywane. Oczywiście, że przedstawi 
ciele małych rektyfikacyj zaprotestują przeciw 
ko temu projektowi Również ministerstwo 
spraw wojskowych zgłosiło pewne objekcje. 
gdyż rektyfikacje sphytusu łatwo dają się prze 
rafoiać na fabryki prochu bez.dynmcgo. W  zwią 
zku z te rozeszły pogłoski, że znany finansista 
wiedeńsk p. I fcderer zwany królem sp:rytuso- 
wyit; Europy Cenrrabiei zabiega o kupno pol­
skich rektyfikacyj, a nawet wydzierżaw cnie 
monopolu spirytusowego. Prezes związku re­
ktyfikacji zaiuu-rpelowaii: przez, przedstawi­
ciela Jednego z pism odpowiedział, że .5 pogk- 
ice tej nic mu niewiadomo.

G iw a a  Krakowska
Kraków, 29. U . Akcje niejednolite. iło lar słabiej 
Akcje: Bank Polaki 134, Bank Małopolski 024, 

żegluga Polska 026, Zieleniewski 2150, Niemo- 
jewski 260, Glektrowma okręgowa 54 - 56.50, K ra­
kus 0.33, Chybie 6 

Zebranie giełdowe przeszło pod znakiem tendeo 
c ji uiejednolitej Zainteresowanie silniejsze jedy­
nie dla nielicznych papierów, większość praw i* 
zupełnie bez ruchu. Zieleniewski. Niemojewskl 1 
Krakus mocniej. Silna chęcią kupua cieszyła się 
Elektrownia, która znacznie zwyżkowała zysku­
jąc 250 zł na sztuce w stosunku do dnia w czora j­
szego utrzymując iw poziomic mocnym aż da 
końcu zebraniu przy niewystarczającej ilości raa- 
terjahi Siersza gónucfc.) mowucj w płaceniu 10.73 
łba. transakcji. Roch «ia ogół slaby.

No pogiełriziH objaw podobny. Dolarówka moc- 
wiejsza w  płaceniu <54.łÓ Nobel Pt- -43.50, Cegiel­
ski 49—4950 słabiej 7 innych Leo 024, Nitra* 
0.33. Nafta Polska 16 Obroty na ogół minimalne.

Na rynko walutowym tendencja w  dalszym cią­
gu słabsza dla dolara gotówkowego D ew in i u- 
trzymaoe przy większych obrotach W  K ra lW fie  
dolar got 8.S7 i pół do 887 3/4. czeki bankowo 
8.90 i pół do 8.91 Warszawa gnł 8.871/4— 8.87 3/4, 
rzek 390--8.90.45 Lwów gol 8.87 i nół do 8.88, 
czeki MtO2/4--8.94 1 Rab,wice got 8.873/4-888, 
czeki 8.90—8.90 i pól Bank lV»lsk i bez zmiany, pła 
eił Mt gntóą-kę 8.85. xy czek* 8.88

Giełda warszawska
V U a ru »w *  2 9  bm - (ćA L i d iu n a  w e tu łg
tolais S*8&. ;yn\. 8*90. kup. 8*S9.

Uoiandja 38025, 361*10 309*80,
; nrnJyn 01*49 » p «  43*80, kap. 43*39 

Jork 8-80 spis. 8*92. kup. 8*88.
« V  38*97.' .-piT. -rap 34*93. 
rogu 26*41 iprv:. l'J'47 kup- 26*35 

.-/.wajcarpi i . 1*90 ypif. 172*83. »up. 1 71*47 
.. edei 125*71. -pr.-. 12603. 128*40
Warszawa. 29. U  P A T  Bank dysk- 130, Bank

baudi w ars/. 123, Bank Polski lioJU, 155, Bank 
zacu 29.25, 29.75, Bila i światło 99, Cukier 84, >Yę- 
ijrel 112, 112, Lrlpup J&jO, 38.25, Modraejów 9J26, 
:j.5i>. Ostrowiec 87, INicisk 2.90, Orłwein 12, i ż k j  
12.2.J, Rudzki 54.50, j4.6ó, Staractrowice 69.75, J9, 
U.t.2ł>. radów 1723, J7jo, Boi kowscy 3.80, Ze* 
yjug-.i 0.44, Doiaiówka u5óS», 2 proc. konwersyjn* 
66.00, 10 proc kolejowa 102.50. 103, 5 proc. koo- 
wersyjua kolejowa 02.50. 8 proc listy n c t t f H
tŁauku (tosp Kra; 92, 95. \

Giełda wiedeńska
w t e d e ń  C.  2 9  c .  m.  1 . ó. J.). O nw iaw

Amsterdam 2S6*t*2, Belgrad 12*46, Berlin 169*11 
LttttseUi «S-:.a Budapeszt 12S*tt>. Kopcmlmga 1W80 
-.ondjn u ta i kadryl 118*20, Madjolan 38*ał. a owy 
iurk 107*J*a, ttblo 188*iJ0. Pary* 27*86. naga -V*9?
ot ja c t * .  biiokUoiui lŁtrstO Waiucawa <0*86— «»*64 

z.uryco 156*47, mticł>kau.isie *eW*5u,łuem.eclueloo*86 
I oiskic — — *— izosfcic 20*92 w ęgieMkie 128*94—
— Akcjn t Ziplenicwsk. 17 UO Buesja 0*24 Bielma
— — . „ino d — K.crpat', 25 —. ualicja PO*— ,\a(ir< 382 1

c i e i d a  z u r y c h s iu .

Zcuyuh, JH. 11 U l  I W j z  20.30^4, Loudyu
*A>.2,i O/ó, N Jork o.155, Ecl^ja 72.15, Włochy 28.186 

liUszpunja dd.oo, liolanuj.i 200241, Berlin 123.84̂  
Wiedeń 73.125, Sztokhoiiu llD.SO, Oslo 137.90, Ko- 

peabaga Idu, Sol'ja 5 715, P.ragu 15.360, Warszawa 
58.20, Budapeszt 90.76, Liialugrod 3,13, Ateny 6.68, 
Kanslanlyiiupol 2.675, Bukareszt 35a>, llel&ing- 

lors 13.07, B tlen o . -Aires 2*21 t o

Statystyka bezrobocia
• (1 etc tonem od uaszegc km » spoudenta) v

W arszawa, 29 U . Sin. W ed ług (tan.ycb ze- 
b iauych  przez :iytekc,|ę iuntłuszu bez,• bo 
tnych w miesiącu 1 stopadzn na terenie całej 
Polsk i zarejestrowanych było 23674 tów
pracy. L iczba w  nich zatrudnionych pracowni 
kó ' wynosiła  (.947.981. w tej Tczbie znajduje 
się około 937.000 robotników i 111.000 praco*' 
n ików  um ysłowych . Ogólna liczba z a f* ir i* > 
wnnvrh he/robolnrch wynosiła  117.253. Ogó­
łem zasiłki iK U w ow r bib doraźne zapom ogi 
p o R v i ' : l ) r .  .W 3 1 S  | if'/ !'i.iin 'itll\  i 11. W  * * ' o o « A l ,  

blisko ‘ il.nOi: \i<y\■iihwlnvch po/Rtwmnrry,  pv 
lo w szelk iego rodzą i u o •.»•!!: ów. T-jczbit tw .ro 
)*«.ili" rii sirmow ■ ji inw'- y.i procent ogółu za­
trudniony cii robotników.
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D R O B N E  C G Ł O S 2 E N M

M ŁODY czlowl?};, lat 27, bez środków do życia, 
poEutkujS (akiegokolwiekbadź zajęcia. Zgłoszeniu 
pud J^rscn1' do Ad/u. ^N, Dzle/iaika”. bp

POSZUKUJE SIC pjnnjr biurowej a kilkuletnią 
praktyką biurową. Z _ i < w a «  do fabryki: Podgó­
rze, Józefińska 41. 1402 g

ŻYDOWSKIE uitwuujum Koedukacyjne poezuku- 
Je polonisty (ki) t petnent kwaUSkecfami lob »< * 
otwolcśiiem aa nauczani*. uferiy kier owad' IberakK 
Ira, Kutno. 1406 £

PANIENKA z ukońtzoną t u t ą  powszechną po- 
Młłkiwaua, ceiem wspólnego przygotowania się do 
matury, Joszeul* pod „W iecstn1 do Adtn. „N. 
Dziennika”. 1407g

UPRASZA SIC łaskawego znalazcę o zwrot zgu- 
twMd książeczki wolakowi t aa nazwisko Elias* 
Barter, ar. n*9* r. w Sanoma 1408 c

W  LŁADARZ1 IIKMOM najtaniej doetarcza: Pa^ 
ptemia Neumana, Dfetlowska 55; tamie ozdoby cho* 
tekowe nłtel cen fabryczny ca. 2951 x

RAM Y do obrazów, 8ZYBY okienne, kutra, nap 
Zaolei: Reraheaear, Starowiilna SI. (D m  kina No- 
woickjL 1275 rr

-w-

KOL
RoŚUNNY// POTOTI / ^ S Z T I I C Z I ^  li  

// T Ł U S Z t l JADALNY
r / GWARANTOWANI' CZYSTOŚCI 
#  5AROZO LKONOMICZNY 

JAWIŁA AJĄC YjjlO>TtUSZau

Z a s t ę p s tw o  i i k l a d  f a b r y o a y
Bp. Akc. Fabryki Olejów i Tłuaacaów Roślinnych 

J. D. PO ■ OKA Synowie, Będąm-Malobądż
WINCENTY MOSZKOBfSKI, KRAKÓW
Mlketeiska L . U - T e le fo n y  Kr. M l » ,  « W *
eieraje tei Oloj rycynowy 

QM| u  akctr;
O la j kokosowy techniczny 
OlnJ lniany

medyezny techniczne 
jadalny i techniczny

BIURO ORGANIZACYJNI 
I BUCHALTE RYJ NO-REWIZYJNE

S. SANDHAbSA
2aprzYilęion«e« n e e io m  Sidoweco i fi

oiK SftSWtWlnJ z i u l  Rad/ Sp&ds. Mitttoemrtwa Bkjurbu

Kraków, Szujskiego 1. Tal. 4704
Sporządza bilanse ; zamknięcia ksu|g przy uwzglę­
dni eD i n - najnowszych przepisów podatkowych, 
przeprowadź/ stałą lub czasową kontrolę księgo­
wości, oraz obliczeń itp. Zakłada księgi wszel­
kimi najnowszymi systemami, oraz prowadzi całą 
buchalterię każdego |irz< da1ębtontwa właanaml 
ulani lub tri we własnem binrzc dostarczając 
na każde zawołanie ■■otrzebnycb dat. zestawień 
i kalkulacji. — Rego nji zaniedbaną księgowość 
w miejscu i na prowincji. — Organizacja biur 

Zaprova<Li ■ bncbalterję własnego ry ia a e .

C A D  B  F Y O * 4 ^patent), dającą zawsze 
v* gotoe r bilans i daty eta­

tystyczno-kalkulacyjne przy niebywałej oszczę­
dności pracy i kusztów

K s  t ą d s n fc  w y s y ła  proapakry.

P o s z u k u j e m y
Z a tn iH t l
H av b r ,  dia k'óręj w 
jego mieiscu zamiesz­
kania zamierzamy urzą- 
. zić filję naszego przed 
siębiorstwa. — Zawód 
i tnia .ee tamieszkania 
obojętne Stały dochód
n o ś li c / u y  U  U 0 C  -
R< fiu  i«t zajmowałby 
się pud kierownictw eu. 
Dy.ekej! prowadzę 
biem filjl, k Bpc.ialnle 
podz aiem towarów za 
den r,kład i ne ewą oko 
ticę. Zawód obecn1 mo 
#ttn zatrzymali. Zgło* 
izenia pod .Filia Nr 
2B7* o liiuLa 0*3o- 
■z«ń.PAlt* wPte.iJ.nia 
Aleje Mamuko wskiego 
b. 11. 20- e

l l

Z A K O P A N I
P en s jo n a t , , l  a d ja w *

nk Chałnb Ł  1 iego 
(aartąd ta raahanaiÓway)
po gruntownym ren oaoie 
poleca jaszcze kilka wi k 
nych pokojL —- Knebnfa 
warszawska wykwii Ina.
Csny p w  stęjne. 2910x

A A A A A A A A
„DYWAN**

Tkalnia dywanów 
s a s im  i kilimów 
K r a k ó w *  P o d g ó r n a  
Sw. Klagi 9 Jaja. tram. 3

potocfl
D YW A N Y  I KILIMY

bnkoDkanasrlato tank. 
kloaka dU naprawy dywaaO* 

penUafa I UUwdw

G o s p o d y n id o m u  

ja k o f ? b r y k c m ł

i ragnietny Szanownej Fani podsu­

nąć dobią myśk Szan. Pani zapewno 

już kapowała drogie płatki, wiórki 

i ziarnka mydlane, płacąc za Vi iun- 

lową paczkę tyle. ile za cały funt 

neutralnego mydła .Kołłobtay z prał- 

l.ą*. 1’roSię wziąć itOgmreow mydła 

„KoHoutay z pralką1- lub perfuino- 

wune mydło ,Kołłontay- Alabaster*,

; osti-ugaó w płatki i dob.ze wysuszyć, 

wtedy Seen. Pani bęuzie miała to same 

zaoszczędzi sobie pieniędzy, które 

uiośna lepiej znśyó, nupnykład składa- 

ląc je w kacie dia swych dzieci.

a l B i i a i B l g
z ia t y  a ia d a l  n a  W y s ła w ia  w  K a tow icach  1027. 

Z a s ta p c a  a a  K ra k ó w  • S. G O L D S T E I N ,  K ra k ó w  XXU. 
J ó t e . ió ik a  N r .  30 . —  T a l.  3389 .

BIURO SPEDYCYJNE
„ATLAS"

w Krakowie* uL Gertrudy 27. TeL 4787
uskutecknla wszelkie zlecenia spedycyjne.

Przetargi publiczne.
Dyreucja koiey państwowych w j Lwowie roepi- 

soje przetarg publiczny na dzień 3ti kstopaoa 1927, 
aa sprzedał rozmaitych starych materiałów I odpad 
ków metali półszlachetnych oraz nie nadających się 
do celów kolejowych szkiełek do lamp naftowych.

Bliższych informacyj ndz'efa Wydział Zarrbów 
wymienione) Dyrekcji, gdzie led mutaa otrzymaó 
osobiście lub przez pocztę, za n m—łanim znacz­
ków -* poeto, formularz ofertowy.

Obszerne ogłoszenie umieszczone Jest w Nrze 264 
„Monmora Polskiego”  z dnia 18 t. m.__________  bp

Murka światowej sdawy
Pla zdrowia dzieci i

prrez powagi li karski i islecany.

H AYA
—   £0 llTCIENICZNE

óńuBiMk|;dńa» 
aaa

ss

' 1 1  E N E B I # t ! '  n la d e k rw ia te ió u s u
g j  L  ̂  ą M  Ę  K . K !  wa działa wzmacniają

*'ci ożywczo podnieca 
apetyt, niaoceniony środek dla rekonwalescentów
Mra K rzyaato fo rak ta flo
2607 x W in o  r h lR t a e d c I t z k ł c
na mai tdze hiszpańskiej.— ) o nabycia we wszyst­
kich aptekach i drogurjach. — Cona za FI. 4-26 Zł. 
pó! Sł*4i.'. — We własnym interesie ącac wyraźnie 
R n  Knysatoforsldego W ino  c h io o w e -ie la z U ta .
Laborator. chem.-farm. Mr. M. Krzysztoforski. Tarnów

Fortepiany -Pianina
Helena SMOLARSKA

SZEWSKA L. 9
KkAK O W IOMs

RATY
TEL. 4395

ZawiBdomienic. r

'ytląct. podziękowań!

*  U i U  ataptaunear sv*«< — • «.vi
& MAY. n ań

L W Ó W

Wielki wybór 
najnowszych dziel
s U taratarg hm hrajsklaj I iy a o w s k la j
w wyg. t tłumaczeniach z Wydawnictw: fztybla. 
Central, Bfleher, Knltur-Liga. Han i B. LOwi! 
4321bp z Wiednia poleca

iiiitlirliaJimaH Simche Trinku
Bzóttów , O a łą iew sk lage  L  1.

Najdogodniejsze warunki spłaty

Wszelkie zamówienia
w  zakres b ieiizn iarstwa i haftu wchodzące 
p rzy  muje i w ykonu je nader staranni* 
ara^ownia Cr u n is k c  P r s c y ,  u l .  K ik O "  
lajska 9, LU p* od i i ~ i .  rc**

^  NAJLEPSZE KSIĄŻKI!
lADAfiBCRPRUSPOCnni KAKUacmOWA 1.
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